
Czytajcie: Z. Gdyni do Szczecina na „Mazowszu" — strona 3

WIEIKOPO15KI
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Nr 131 (5079)
Rok XVI
Wydanie AZniszczenia na wyspach japońskich wywołane przez fale sejs­

miczne. Główna ulica miasta Hakodele zalana falami Oceanu 
Spokojnego.

Po trzęsieniu ziemi w Zagłębiu Górniczym Coronel 
koto Concepticn (Chile).

Fot. (2) — CAF

W wioskach i miasteczkach Rzeszcwszczyzny trwają prace nad 
odbudową zniszczonych przez huragan domów i zagród wiej­
skich. Ratowanie powalonych przez huragan drzew owocowych 

w gromadzie Niechóbrz.
CAF — fot. Kopeć

Czesi obchodzą
Dni Portów Polskich

W związku z organizowanymi 
w stolicy Czechosłowacji Dnia­
mi Portów Polskich, wyjechał 
do Pragi minister żeglugi i go­
spodarki wodnej — dr Stani­
sław Darski.

Program pobytu min. Dar- 
skiego w Pradze przewiduje m. 
in, rozmowy w sprawie roz­
woju tranzytu czechosłowac­
kiego przez po.iskie porty mor­
skie, jak również wygłoszenie 
wykładu, w Wyższej Szkole 
Ekonomicznej na temat aktu­
alnej sytuacji w transporcie 
morskim. (PAP)

Dowódca wojsk NRF 
był agentem gestapo

Ukazujący się Berlinie de­
mokratycznym „Biuletyn zwią 
zku byłych oficerów” zamieś­
cił w ostatnim numerze list 
jednego ze swych czytelników, 
ujawniający nowe szczegóły 
współpracy obecnego dowódcy 
Bundeswehry, Heusingera, z 
gestapo.

Były generał hitlerowski 
Heusinger w okresie Trzeciej 
Rzeszy „wsławił się” denun­
cjacją w gestapo grupy ofice­
rów, którzy zorganizowali za­
mach na Hitlera 20 lipca 1944 
roku. Zamach ten nie udał się.

PAP

100 złotych?

Poznań - centrum 
uwagi handlowców

Połączenie lotnicze z 10 stolicami

IV a 15 dni przed otwarciem MTP nadeszło do Poznania 
* ' o 60 wagonów (z eksponatami) więcej, niż w roku 

ubiegłym. Świadczy to o pośpiechu wystawców, a takż-e o 
większej liczbie eksponatów na tegorocznych MTP. Orga­
nizatorzy spodziewają się tym razem około 700 wagonów.

A oto dalsze szczegóły:
0 Ustalono już godziny o- 

twarcia imprezy. Rozpoczęcie 
— 12 bm. godz. 10, dla zwie 
dzających — następnego dnia 
— w godz. 13—19, a w so­
boty i święta — 9—19. Bi­
lety w cenie 20 zł.
9 Poznań uzyska dodatko 

we połączenia lotnicze: z War 
szawą. Berlinem, Paryżem, 
Brukselą, Londynem, Kopen­
hagą, Amsterdamem, Pragą, 
Wiedniem, i Zurichem. Obsłu 
giwane one będą przez „LOT” 
i — po raz pierwszy — przez 
linie zagraniczne: CS A i SAS.
0 Jak co roku, Naczelna 

Organizacja Techniczna orga 
nizuje prelekcje wygłaszane 
przez najlepszych specjalistów 
krajowych i zagranicznych. 
Ogółem będzie 200 odczytów. 
Między innymi: radziecki — 
z zakresu astronautyki oraz 
rekordzisty podwodnej „że­
glugi” Jacgues Piccarda — 
o badaniach podmorskich.

Poznań 
czwartek, 2 czerwca 1960

Premier Chruszczów
o kulisach »szczytu«

Wywiad dla dziennika „Izwiesiia

TT orespondent dziennika „Izwiestia” zwrócił się
Al do przewodniczącego Rady Ministrów ZSRR 

N. Chruszczowa z następującym pytaniem:

W senacie amerykańskim 
podczas posiedzenia komisji 
spraw zagranicznych, prowa 
dzącej śledztwo w sprawie 
„wydarzeń, które doprowa­
dziły do zerwania konferen­
cji na najwyższym szczeblu”, 
przewodniczący komisji Ful­
bright zapytał sekretarza sta 
nu USA Hertera, czy szef 
rządu radzieckiego w Pa-

Gen. W. Jaruzelski 
szefem Zarządu 
Politycznego WP

W dniu 1 czerwca 1960 r. 
Minister Obrony Narodowej 
powołał na stanowisko szefa 
Głównego Zarządu Politycz­
nego WP generała brygady 
Wojciecha Jaruzelskiego.

Gen. bryg. W. Jaruzelski 
zajmował ostatnio stanowisko 
dowódcy dywizji zmechanizo­
wanej, która pod jego dowódz 
twem uzyskała wyróżniające 
się wyniki. (PAP)

0 Po raz pierwszy wystaw 
cy będą mogli kupić... kwiaty 
na Targach. Sukces!
0 Ustalono już patronaty 

nad wystawcami. Między in­
nymi, „Goplana” opiekować 
się będzie Bułgarami, „Po- 
met” ZNTK — Czechosłowa- 
kami, „Stomil” — Jugosłowia 
nami, „Wiepofama” — wy­
stawcami NRD, „Cegielski” — 
radzieckimi, MPK — Węgra­
mi.

0 Kierowcy mieć będą do 
dyspozycji w mieście 11 par­
kingów (8 strzeżonych) na po­
nad tysiąc pojazdów; 3 sta­
cje obsługi samochodów, 13 
automatycznych stacji benzy­
nowych (6 sprzedawać będzie 
akcesoria samochodowe).
0 Jak rekordowy jest u- 

dział w MTP (56 krajów) tak 
“ekordowa jest akcja propa­
gandowa. Po świecie rozeszło 
się 260 tys. egzemplarzy matę 
riałów, przygotowanych przez 
Wydział Propagandy Targów 
Poznańskich.

0 Goście zagraniczni po­
mieszcza się w 3550 kwate­
rach. krajowi — 8050. Przy­
gotowano dla nich 105 zakła­
dów żywienia na 11 tys; 
miejsc. Będą one wydawać 
70 tys. dań dziennie, (zs) 

ryżu „bezpośrednio lub po­
średnio” nie wspomniał o 
możliwości spotkania się z 
Eisenhowerem przed konfe­
rencją na szczycie. Pan Her 
ter odpowiedział na to: 
„Nie, nic mi nie wiadomo na 
temat podobnych sugestii”. 
Co moglibyście powiedzieć 
na ten temat?

ODPOWIEDZ
N. CHRUSZCZOWA:

Jak już powiedziałem na 
wszechzwiązkowej naradzie 
przodowników ruchu współza­
wodnictwa o tytuł brygad i 
przodowników pracy komuni­
stycznej na Kremlu w dniu 28 
maja, podczas pobytu w Pa­
ryżu prezydent USA Eisenho­
wer anj przed spotkaniem 
wstępnym szefów rządów, ani 
po tym spotkaniu, nie przeja­
wił żadnej chęci, by otworzyć 
drogę do konferencji na naj­
wyższym szczeblu. Przede 
wszystkim nie podjął on szcze­
rych starań, by spotkać się i 
porozumieć z nami.

Jeszcze zanim odbyło się 
wstępne spotkanie szefów rzą 
dów, rozmawialiśmy z premie 
rem W. Brytanii Macmilla- 
nem. W toku tej rozmowy pan 
Macmillan zapytał, czy żarnie 
rzam spotkać się z prezyden­
tem Eisenhowerem, aby pomó 
wić w tej sprawie. Odniosłem 
nawet wrażenie, że szef rządu 
angielskiego zadaje to pytanie 
nie tylko z własnej inicjatywy.

Odpowiedziałem panu Mac- 
millanowi, że o ile prezydent 
Eisenhower okaże zaintereso­
wanie podobnym spotkaniem, 
będę skłonny spotkać się z 
nim.

Jednakże nie chciałem i nie 
mogłem przejawiać inicjatywy 
w tej sprawie. Jest to zupełnie

PSS przekazała 
300 tys. zł na szkoły

Jak się dowiadujemy, dele­
gacja poznańskiej Powszechnej 
Spółdzielni Spożywców odwie­
dziła wczoraj zastępcę prze­
wodniczącego Prezydium Rady 
Narodowej m. Poznania mgr. 
E. Krzymienia i wręczyła mu 
czek na kwotę 287.679 zł. Su­
mę tę przeznaczyła spółdziel­
nia na budowę szkół 1000-lecia 
w naszvm mieście.

Jest to już drugi na prze­
strzeni kilku miesięcy dar PSS. 
Wspomnianą sumę spółdzielnia 
uzyskała z czystej nadwyżki. 
10 tys. zł z tejże nadwyżki 
ofiarowano Swarzędzowi w 
pow. poznańskim. W uh. roku 
PSS przeznaczyła na szkoły 400 
tys. zł.

Poinformowano nas również, 
że Walne Zgromadzenie człon­
ków spółdzielni postanowiło 
przekazać 50.000 zł na potrze­
by komunalne miasta. Prezy­
dium RN ustali w najbliższych 
dniach cel, na jaki owa kwo­
ta zostanie zużyta, (c) 

naturalne. Inicjatywę powi­
nien był przejawić ten, kto 
naruszył dobre stosunki, ja­
kie zaczęły się kształtować 
między USA a ZSRR, tj. pre­
zydent Eisenhower. Ubliżono 
Związkowi Radzieckiemu, do­
puszczono się przeciw niemu 
aktu agresji, który oburzył ca­
ły naród radziecki, całą po­
stępową ludzkość. Czyż nie 
jest więc oczywiste, że od pre­
zydenta USA i tylko od niego, 
należałoby oczekiwać pierw­
szego kroku.

Jednakże taki krok nie na­
stąpił.

Tak więc odpowiedź udzielo 
na senackiej komisji spraw 
zagranicznych przez sekreta­
rza stanu Hertera, podobnie 
jak wystąpienie prezydenta 
Eisenhowera na kilka dni 
przedtem, zawierają niesłusz­
ne twierdzenia, jakobym nie 
zechciał spotkać się z prezy­
dentem USA w Paryżu. Ce­
lem tych twierdzeń jest wpro 
wadzenie w błąd amerykań­
skiej opinii publicznej i uchy­
lenie się rządu USA od słusz­
nej krytyki za zerwanie kon­
ferencji na najwyższym szcze­
blu. (PAP)

■••••••• NA FALI DNIA •••••••

Dwa przemówienia |
\K1 ubiegły poniedziałek i wtorek wypowiadali się na ; 
’ ’ temat sytuacji międzynarodowej i niepowodzenia • 

konferencji na szczycie, dwaj zachodni mężowie stanu: 2 
premier Macmillan w Izbie Gmin i prezydent de Gaulle ; 
w radio i telewizji.

Macmillan oświadczył, że Wielka Brytania nie odstąpi 2 
od polityki złagodzenia napięcia międzynarodowego. • 
Stwierdził on, że prezydent Eisenhower mógł wcześniej • 
załagodzić sprawę incydentu z samolotem wywiadowczym 2 
„U-2”, co umożliwiłoby kontynuowanie paryskiej konfe- ; 
rencji. W przeciwieństwie do przywódców amerykań- • 
skich, premier brytyjski unikał atakowania Związku Ra- 2 
dzieckiego. Macmillan wypowiedział się za kontynuowa- 2 
niem spotkań na szczycie, które mogą wnieść dużo po- ; 
żytecznych aspektów' w stosunki międzynarodowe.

enerał dc Gaulle starał się pomniejszyć doniosłość • 
incydentu z „U-2” mimo że wyprawa samolotu ame- 2 

rykańskiego nad terytorium Związku Radzieckiego na : 
dwa tygodnie przed konferencją była jego zdaniem „z pe- • 
wnością co najmniej nie pa czasie”. 2

De Gaulle wypowiedział się za: 1. polityką odprężenia ; 
poprzez wzmożenie wymiany gospodarczej, kulturalnej • 

2 i turystycznej; 2. energicznymi krokami dla doprowadzę- 2 
2 nia do kontrolowanego rozbrojenia w dziedzinie broni ; 
• nuklearnej; 3. zorganizowaną współpracą między Wscho- • 
• dem a Zachodem.
2 Gen. de Gaulle zapewnił, że Francja jest skłonna do • 
2 tej współpracy tym bardziej, że „żaden bezpośredni spór 2 
• nie przeciwstawia jej Rosji, żc żywi ona do narodu rosyj- • 
• skiego tradycyjną sympatię”. De Gaulle wystąpił jednak • 
2 przeciwko propozycjom radzieckim, zmierzającym do usu- 2 
2 nięcia pozostałości drugiej wojny przez zawarcie traktatu ; 
S pokojowego z Niemcami i unormowanie sytuacji w Ber- ;
2 linie. Zapewnił on następnie, że Francja uważa się nadal { 
2 za integralną część tego sojuszu atlantyckiego, jednakże 2 
; powinna ona odgrywać w tym sojuszu „niezależną rolę”, • 
S która wymaga posiadania przez nią własnej broni nukle- • 
2 arnej.

Do fiasku konferencji na szczycie obserwatorzy poli- 2 
• tyczni stwierdzają, że zarysowały się pewne sprzecz- • 

; ności w łonie sojuszników Zachodu. Uważają oni, że na- • 
2 stąpiło ochłodzenie stosunków, zwłaszcza między USA a 2 
• Anglią i częściowo między Anglią a Francją. Dlatego też 2
• w prasie zachodniej można spotkać ostatnio tytuły w ro- ; 
2 dzaju „jedność pilnie poszukiwana”. Przemówienia Mac- 2 
2 millana i de Gaulle’a zdają się to potwierdzać.

• Mieczysław Haliński •

Władysław Gomułka 
przyjął
Cyrusa Eatona

W dniu 1 bm. I sekretarz 
KC PZPR — Władysław Go­
mułka przyjął przebywające­
go w Polsce znanego przemy­
słowca amerykańskiego, lau­
reata Międzynarodowej Nagro 
dy Leninowskiej „Za utrwala­
nie pokoju między narodami” 
— Cyrusa Eatona.

W czasie rozmowy z I Se­
kretarzem KC Cyrusowi Ba­
tonowi towarzyszyła małżon-

Pani Anna Eaton złożyła 
przed południem wizytę w 
rządzie Głównym Ligi Kobieość 
podejmowana przez grono ókre- 
łaczek z Alicją Musiałową/ach, 
fią Dembińską i Ireną Jani-^ł 
szewską. Pani Eaton zapozna­
ła się z działalnością LK i wy­
raziła przekonanie, że bliższa, 
współpraca międzynarodowa 
organizacji kobiecych, może 
mieć poważne znaczenie dla 
lepszego wzajemnego zro­
zumienia.

Po południu goście amery­
kańscy spotkali się z przed­
stawicielami sejmowej komisji 
spraw zagranicznych — Eu­
genią Krassowską, Józefem 
Ozga-Michalskim, Józefem Ol­
szewskim, Konstantym Lubień 
skim i Feliksem Widy-Wir- 
skim. W serdecznej i bezpo­
średniej rozmowie wymienio­
no poglądy na szereg aktual­
nych problemów. Cyrus Eaton 
mówił o swoich licznych i przy 
jaznych kontaktach z Polaka­
mi w Ameryce, a zwłaszcza w 
Cleveland, gdzie mieszka. 
Chciałbym — powiedział C. 
Eaton — aby wszyscy Polacy 
w Ameryce znali prawdę o 
Polsce i po powrocie do Sta­
nów Zjednoczonych będziemy 
wraz z żoną starali się przeka­
zać im tę prawdę. (PAP)

SFOS na pomoc 
dla Rzeszowszczyzny

Zespół dla koordynacji in­
westycji warszawskich, dys­
ponujący funduszem central­
nym SFOS, postanowił wy­
asygnować z tego funduszu 
i milion złotych na pomoc in­
westycyjną dla Rzeszowszczyz 
ny, nawiedzonej ostatnio 
przez huragan. Na ten sam 
cel wyasygnowały ze swych 
funduszów inwestycyjnych po 
100 tysięcy zł Komitet Woje­
wódzki SFOS w Łodzi oraz 
Stołeczny Komitet SFOS.

PAP
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Redaktor naczelny —• Leonard 
Wąclialski, zastępca redaktora 
naczęlnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
niann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowtcz i Wiesław 
Porzycki. kierownicy działów: 
miejskiego — Eugeniusz Cofta, 
sportowego — Tadeusz Kacz. 
marek, terenowego — Józef

Pieprzyk.
Dzisiejszy serwis tnfornaacyj. 
no-polityczny do druku przy­
gotował Mieczysław Kaliński.

Balon z plastiku 
na wysokości 320 km

f SPRAWY NIEMIEC "N
bu  ———■ ■

Amerykanie dokonali próby 
wystrzelenia olbrzymiego ba­
lonu plastikowego pokrytego 
cienką warstwą aluminium, na 
wysokość 320 km nad zie­
mię. Eksperyment był piątą 
z kolei próbą z serii doświad 
czeń zmierzających do wy­
korzystania lekkich satelitów 
Ziemi jako przekaźników do 
transmisji radiowych i tele­
wizyjnych na wielkie odle­
głości.

BANKRUCI MIĘDZY Z 
SOBĄ -

Z Założona w lutym 1959 r. Z 
* na terenie Niemiec Zachód- Z 
X nich organizacja antykomu ■ 
Z nistyczna „Ratujcie Wol- “ 
w ność” (Rettet die Freiheit, Z 
■ Rdl) przeżywa poważny Z 
- kryzys organizacyjny. Po- Z 
Z wodom są rzekomo trudno- ” 
■ ści finansowe, brak zaufa- Z 
■ nia w stosunku do kierów- Z 
Z nictwa oraz infiltracja wpły S 
Z wów „zewnętrznych”. Mimo ; 
~ narażenia się na zarzut ; 
Z ucieczki z tonącego okrętu — - 
5 ustąpił jeden z najgorliw- Z 
Z szych zwolenników akcji Z 
Z „antykomunistycznej”, pu- ; 
— blicysta E. Saltcr. Kryzys w Z 
- kierownictwie nie minął — “ 
Z mimo licznych sprostowań Z 
Z ze strony RdF, zwłaszcza że Z 
Z nie uzupełniono jeszcze sub ■ 
- wen oj ą kas organizacji, któ Z 
5 re stanowiły główny wabik Z 
Z zwolenników akcji skiero- Z 
Z wanej przeciw krajom obo- ; 
Z zu socjalistycznego.

Na 
BHE 
rym

OBAWIAJĄ SIĘ , 
TRAKTATU 
zjeżdzie partyjnym 

okręgu Hesji, na któ- 
omawiano również

sprawę niedojścia do skut- ■ 
ku paryskiej konferencji na • 
najwyższym szczeblu, przy- ■ 
wódcy dali wyraz swemu - 
głębokiemu zaniepokojeniu, ■ 
gdyby miało dojść do pod- - 
pisania osobnego traktatu 
pokojowego między ZSRR a ; 
NRD. Głos zabrał także ■ 
uczestniczący w zjeździe ■ 
przewodniczący GB/BHE — “ 
Seiboth. Oświadczył on, iż - 
w wy padku zawarcia takie - 
go traktatu, należałoby w " 
senacie NRF powołać sym- “ 
boliczne przedstawicielstwo ” 
NRD i wschodnich „ziom- “ 
kostw”. Jego zdaniem win- ; 
no to przybrać formę „pu- Z 
stych foteli", podobnie jak Z 
to działo się w r. 1871 -we Z 
francuskim parlamencie, Z 
kiedy takie fotele zarezer- Z 
wowano dla przedstawicieli Z 
oderwanej od Francji Alza Z 
cji i Lotaryngii. Z innym Z 
projektem wystąpił prze- Z 
wodniczący BHE w Hesji, Z 
minister gospodarki tego Z 
kraju — Franke, domaga- Z 
jąc się powołania rządu Z 
emigracyjnego repreientu- Z 
jącego ziemie Niemieckiej Z 
Republiki Demokratycznej Z 
i tereny położone na wschód 7 
od Odry. Z

ZAP

Zakinada i igrzyska sportowe
Bogaty program „Dni młodości**

W dniach od 17 do 19 czerwca mieszkańcy 
Poznania będą świadkami wielkiej impre­

zy, przygotowanej przez młodzież szkół średnich; 
pod kierownictwem Związku Młodzieży Socjali­
stycznej przygotowuje się uroczystości zakończe­
nia roku szkolnego.

Epilog afery 
w „Stomilu"
Przed Sądem Wojewódzkim w 

Poznaniu zakończył się proces 
stanowiący epilog głośnej afery 
w ZPG „Stomil”. Jak wynika z 
przewodu sądowego, na przestrze 
ni kilku lat ze stomilows>kiich ma 
gazynów znikały surowce.

I tak Stanisław Bazan przywła­
szczył sobie, działając w pojedyn­
kę, 12 beczek mleczka kauczuko­
wego, zaś w porozumieniu z Ju­
lianem Kużmą i Marianem Wol­
nym 21 beczek (wartość ogólna 
w/g cen hurtowych ponad 100 tys. 
zł). Antoni Bartkowiak wspólnie 
ze Stanisławem Mikołajczykiem 
skradł 14 bel kauczuku i 4 beczki 
mleczka, zaś sam Mikołajczyk — 
7 beczek. Skradzione artykuły tra 
fiały do Benona Szymali,

Sąd skazał Bazana na 6 lat wię­
zienia, przepadek majątku w ca­
łości oraz utratę publicznych i o- 
bywatelskich praw honorowych na 
okres 3 lat, Mikołajczyka na 4 la 
ta więzienia i 15 tys. zł grzywny, 
Bartkowiaka na 3 lata i 10 tys. zł 
grzywny, Wolnego i Kuźmę na ka 
ry po 2 lata i 5 tys. zł grzywny, 
Henryka Krolla za przechowywa­
nie skradzionych surowców — na 
S lata więzienia i 3 tys. zł grzyw­
ny.

Surowe kary otrzymali właści­
ciele wytwórni wyrobów gumo­
wych kupujący od Szymali stomi- 
lowskie przecieki. Stanisław Ka­
miński — 4 lata więzienia i 80 
tys. zł grzywny, Władysław Sawi­
cki 3 lata i 50 tys. zł grzywny, 
Jan Domański — 3 lata i 30 tys. 
zł grzywny, Kazimierz Wieczorek 
oraz Tadeusz i Zygmunt Kamińscy 
— po 2 lata i 30 tys. zł grzywny, 
Stanisław Balas i Lucjan Rutkow­
ski — po 2 lata i 20 tys. zł.

Główny „bohater” tej afery — 
Szymala nadal przebywa na obser 
wacji psychiatrycznej, (ak)

„Dni młodości” rozpoczną za 
wody ąportowe — 17 czerwca 
o godz. 10 na stadionie AZS- 
u. O godz. 11 w Liceum Ogól­
nokształcącym nr 2 odbędzie 
się seminarium młodych bio­
logów; temat — „Powstanie 
życia na ziemi”. W Liceum nr 
8 młodzi historcy będą oma­
wiać problematykę Tysiącle­
cia powstania państwa polskie 
go.

18-go od rana — dalszy ciąg 
zawodów sportowych na sta­
dionie AZS-u, a w Technikum 
Kolejowych młodzi rozpoczną 
dyskusję nad osiągnięciami 
astronautyki oraz postępem 
technicznym i jego znacze­
niem dla budownictwa socjaliz 
mu.

W godzinach wieczornych 
herold, otoczony grupą żaków 
w towarzystwie trębaczy ,zapo 
wie na najważniejszych pla­
cach naszego miasta, „wszem 
i wobec”, że w niedzielę, o go 
dżinie 11, rozpoczną się w Po 
znaniu żakowskie igry.

W niedzielnym pochodzie, 
który napełni gwarem ulice 
Zwierzyniecką, Armii Czerwo 
nej, Marcinkowskiego, i pl. 
Wielkopolski — weźmie udział 
6 tys. uczniów. Młodzi poprze 
bierani w stroje sięgające cza 
sów Piasta — do dzisiejszych, 
ilustrować mają historię. Na, 
pl. Wielkopolskim nastąpi u- 
roczystość wyboru „władz”, 
które nadadzą Poznaniowi pra 
wa miejskie.

O godz. 16 — finały igrzysk 
sportowych, oraz występy naj 
lepszych zespołów artystycz­
nych - szkolnych. Wieczorem, 
na zakończenie pierwszego w 
historii nowych czasów nasze

go miasta Dni młodości, od­
będzie się wielki bal na pl. 
Wielkopolskim.

W szkołach przygotowuje 
się obecnie referaty, z któ­
rych najlepsze będą wygłasza­
ne na seminariach; szykuje się 
stroje na pochód. Pracy jest 
sporo. Powołany wczoraj korni 
tet organizacyjny Żakinady li 
czy na pomoc dyrektorów i 
profesorów szkół.

J. K.

Nieludzkie eksperymenty

Produkowali 
w Poznaniu 
„trzecią płeć"?

Przed kilku tygodniami re­
dakcja „Tygodnika Zachod­
niego” zwróciła się przez ra 
dio i prasę poznańską do 
mieszkańców Wielkopolski z 
apelem o przekazywanie in- 
formacji na temat zbrodni­
czych doświadczeń hitlerow­
skich lekarzy z polskimi 
dziećmi w szpitalu na Wil­
dzie.

Właśnie w najnowszym nu­
merze „Tygodnika Zachodnie 
go” znajdziecie artykuł przed 
stawiający tragiczne koleje 
życia jednego z takich dzieci 
— bydgoszczanki Teresy K. 
— która stała się przedmio­
tem nieludzkiego zabiegu. Za­
bieg miał na celu zmianę 
płci dziecka.

Wszyscy, którzy mogliby 
udzielić redakcji dalszych in 
foi’macji na temat przestęp­
czych eksperymentów lekarzy 
hitlerowskich w szpitalach po 
znańskich proszeni są o za­
poznanie się z artykułem 
Ignacego Kosmowskiego pt. 
„Ma pani już tę, swoją „có­
reczkę” i porozumienie się z 
redakcją „Tygodnika Zachód 
niego”, (na)

Gospodarka dla wszystkich

W najbliższych dniach odbędą 
się w Kruszwicy uroczystości in­
augurujące obchody Tysiąclecia 
Państwa Polskiego. Na zdjęciu: 
Widok Kruszwicy, Mysiej Wieży 

i Jeziora Gopło.
CAF — fot. DąbrowtecM

Ostatnia próba amerykań­
ska, która polegała na spraw 
dzeniu, czy balon wyniesiony 
ponad ziemię przy pomocy 
rakiety, zostanie rozwinięty 
— powiodła się. Dziesiątki ty 
sięcy ludzi obserwowało mo­
ment wystrzelenia rakiety z 
wyspy Wallops w stanie Wir 
ginia. Balon, który miał wiel 
kość 10-piętrowego gmachu 
widzialny był przez 10 minut, 
zanim nie pogrążył się w wo 
dach oceanu. (PAP)

„POCIĄGIEM PRZYJAŹNI” DO KRAJU RAP (4)

Drużba
12 czustannle zdumiewała nas powaga i rzeczowość 

. w upowszechnianiu kultury polskiej w społeczeń­
stwie radzieckim. Na wspomnianym już w poprzednim 
odcinku — posiedzeniu Komisji Kultury i Sztuki To­
warzystwa Przyjaźni RadzieCko-Polskiej w Moskwie — 
przedstawiono nam m. in. program wydawnictw mu­
zycznych naszych kompozytorów.

Poza Chopinem, znanym i 
grywanym powszechnie od 
krańca do krańca ZSRR wiel­
ką popularnością cieszy się tu 
wielu innych kompozytorów, 
jak Stanisław Moniuszko, Ka­
rol Szymanowski, Stanisław 
Niewiadomski, Zygmunt Nos­
kowski. Co ciekawe, dużą po­
pularnością cieszą się tam mało 
znani u nas kompozytorzy. Np. 
Feliks Ostrowski, którego za­
liczają tu do najbardziej uta­
lentowanych poprzedników 
Chopina. Do ciekawych wy­
dawnictw muzycznych należy 
też „Marsz Powstańców” Ogiń­
skiego, zupełnie nieznany w 
Polsce. Zachował się dzięiki 
temu, że został wpisany do 
albumu żony Aleksandra I za 
namową nauczyciela Ogińskie­
go — Józefa Kozłowskiego, 
przebywającego dłuższy czas 
na dworze petersburskim. Al- 
num ten znajduje się w Insty­
tucie Teatru i Muzyki w Le­
ningradzie. Do ciekawostek 
muzycznych należą również 
wydane niedawno utwory Ma­
rii Szymanowskiej.

Twórczość polskich artystów 
jest przedmiotem studiów nau­
kowców radzieckich, stano­
wiąc również przedmiot prac 
naukowych wielu studentów. 
Prof. dr Lew Linsburg wydał 
niedawno książkę pt. Hen­
ryk Wieniawski w Rosji”. Do­
cent Lewi ono w wydał pracę 
omawiającą pieśni Józefa Ko­

złowskiego, a doc. Sowietów 
~ Leningradu został nagrodzo­
ny za pracę „O Mickiewiczu, 
Syrokomli i Krasickim”. Na 
Uniwersytecie Kijowskim gru­
pa polonistów pracuje nad 
wydawnictwem, dotyczącym 
związków Iwana Franki z pi­
sarzami polskimi.

Wielkim zainteresowaniem 
cieszy się nasza współczesna 
twórczość dramatyczna. Ostat­
nio nad sztuką Leona Krucz­
kowskiego „Pierwszy dzień 
wolności” dyskutowano za­
wzięcie (do późnych godzin 
nocnych) w Związku Pisarzy 
Radzieckich.

— Szkoda — powiedziała na 
zakończenie pamiętnego dla 
nas posiedzenia prof. Cedenko 
— że nie zostajecie w Mosk­
wie dłużej. W najbliższych 
dniach odbędą się bowiem w 
naszej katedrze wielkie uro­
czystości, poświęcone 50 rocz­
nicy śmierci Elizy Orzeszkowej 
Niezależnie od tego, Uniwer­
sytet w Mińsku przygotowuje 
w Grodnie sesję naukową, po­
święconą twórczości tej wiel­
kiej pisarki.

Serdeczny stosunek do na­
szego narodu przejawiał się nie 
tylko w oficjalnych spotka­
niach, ale przede wszystkim w 
bezpośrednich kontaktach z 
mieszkańcami Moskwy.

Kiedy w pogodny, niedziel­
ny wieczór zegnaliśmy na 
Dworcu Leningradzkim, Mos­
kwę, odprowadzało nas tyle 
nowych znajomych, jak byśmy 
byl'i zadomowionymi miesz­
kańcami stolicy Kraju Rad.

Poganie — konie — konina
Skąd te uprzedzenia? Czy mięso 

końskie jest rzeczywiście gor­
sze od wołowiny i wieprzowiny, 

w które szczególnie obfituje nasz ja­
dłospis?

Uprzedzenia Polaków do koniny się 
gają odległych czasów. Wywodzą się 
z okresu walk kościoła z pogaństwem. 
Otóż germańscy poganie ofiarowywa­
li konia swym bogom i spożywali go 
podczas uczt rytualnych. Kult ten był 
później ostro zwalczany przez koś­
ciół, a papież Grzegorz III wydał na­
wet zakaz spożywania mięsa końskie­
go. Z czasem zapomnianó o inten­
cjach zakazu i później mięso końskie 
uchodziło za „nieczyste”. Walka ko­
ścioła z... koniem przeniosła się na 
nowo pozyskane dla chrześcijaństwa 
tereny Słowiańszczyzny. Czyżby siła 
zakazu sprzed wieków działała do 
dziś?

Późniejsze uprzedzenia były bar­
dziej zrozumiałe, miały inne 

przyczyny Technika wojen średnio­
wiecza niezwykle wysoko stawiała

Wiech przeczyła, kio nie je

konia. Koń służył rycerzom, był nie­
zbędnym czynnkiem ich walorów bo­
jowych. Nic zatem dziwnego, że przez 
długie wieki ceniono go tak samo jak 
drogocenną zbroję sprowadzaną od 
zachodnich płatnerzy.

W minionym 20-leciu w Stanach 
Zjednoczonych poważnie roz­

budowano przemysł konserwowy z 
mięsa końskiego, znajdując na nie 
wielu nabywców. Obecnie USA eks­
portują konserwy masowo do Euro­
py i Afryki. Dzisiaj najwięcej prze­
tworów z koniny spożywają takie bo­
gate kraje jak Belgia (importuje rocz 
nie 20 tys. ton), Włochy (import — 80 
tys. ton), Francja (import — 60 tys. 
ton), Austria, NRD. Szwajcaria, NRF. 
W Belgii konina jest sprzedawana w 
tych samych sklepach co wołowina, 
w Szwecji wędzona polędwica koń­
ska uchodzi za delikates.

Obecnie, Polska jest największym 
eksporterem koni w Europie, bo też 
mamy ich najwięcej — ponad 2,5 mi­
liona sztuk. AV ubiegłym roku uzy­
skaliśmy za ten eksport prawie 3 mi­
liony dolarów!

Tyle wyjaśnień historycznych. W 
hodowli koni znajdujemy się w rzę­
dzie „mocarstw”, sami jednak mięsa 
końskiego nie jadamy. Czyżby nie 
było warto?

Iz" onina jest najbardziej — podobna 
do chudej wołowiny: nie wysoka 

kaloryczność, żelazo w niej zawarte 
— łatwo przyswajalne, a jest go o 50 
proc, więcej, (wskazane dla organiz­
mów rozwijających się i anemicz­
nych). Konina ma dużo wapnia. Jest 
zdrowa— koń nie choruje na gruźli­
cę. W odróżnieniu od wieprzowiny, 
która zawiera dużo cholesterolu, szko

dliwego na wątrobę I woreczek żół­
ciowy — mięso końskie rna tłuszcz 
łatwostrawny. \

Wiele osób odstręcza od konsump­
cji kolor i smak, surowego mięsa. 

O ile kolor nie stanęwi o jakości, du­
ży wpływ na smak ma sposób przy­
rządzania potrawy. Tutaj otwiera się 
poie do popisu dla gospodyń. Warto 
posłużyć im kilku wskazówkami. 
Pierwsza — przyrządzać mięso jak 
dziczyznę, czyli na początek w^’mo- 
czyć ją w kwaśnym mleku lub w wo­
dzie z octem. Druga — unikać mdłych 
przypraw. Stosować pieprz, paprykę, 
cebulę, kwaskowate sosy. Trzecia — 
smażyć na wolnym ogniu. Lepiej piec, 
niż gotować.

Poinformował nas o tym wszyst­
kim kierownik katedr.y Technologii 
Mięsa przy Wyższej Szkole Rolniczej 
w Poznaniu — prof. dr Wincenty Pe- 
zacki. Dziękujemy.

Zebrał: Zbilut Sęk

— Do widzenia! Przyjeżdżaj­
cie częściej!

Długo powiewały kolorowe 
chusteczki i przyjazne dłonie. 
Za nami została Moskwa, lecz 
kawałek serca jej mieszkań­
ców zabraliśmy z sobą na zaw­
sze.

Zofia Andrzejewska

Bohaterowie Pacyfiku 
awansowali

Czterej żołnierze radzieccy, 
którzy 49 dni płynęli po Ocea­
nie Spokojn; m w dryfują*^ 
barce, zostali awansowani: As- 
chat Zinganszyn otrzymał -sto­
pień starszego sierżanta, a je­
go trzej koledzy Filip Popław­
ski, Anatol Kruczkowski oraz 
Iwan Fiedotow — stopień młóci 
czego sierżanta

Po urlopie czterej żołnierze 
przybyli na radziecki dale*, 
wschód, aby kontynuować służ 
bę wojskową w swej jednost 
na Wyspach Kurylskich. (F-
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Strażacy zapraszają młodzież

Dni ochrony przeciwpożarowej „Trzy sroki za ogon...“
Bnwesiycje słuszne, ale źle planowane

/'A d 19—26 bm. w całym kraju obchodzić będziemy Dni
Ochrony Przeciwpożarowej. W związku z tym, Po­

znańska Komenda Straży Pożarnych przygotowuje bogatj 
program obchodu tych uroczystości.

Preludium stanowił cykl po 
gadanf2k — o tematyce prze­
ciwpożarowej — wygłoszony 
w szkołach. Wysłuchało ich 
około 28 tys. uczniów. W ki­
nach już wkrótce oglądać bę 
dziemy przezrocza o proble­
matyce strażackiej. Dla mło­
dzieży wyświetlane będą bez 
płatnie tego rodzaju filmy — 
w świetlicy przy ul. Maszta 
larskiej. W okresie poprzedza 
jącym „Dni” i podczas nich 
strażacy zapraszają młodzież 
do zwiedzania swych oddzia 
łów, (prośba pod adresem chęt 
nych — organizujcie się w 
grupy pod opieką wychowaw 
ców).

„Dni Ochrony Przeciwpoża 
rowej” będą okresem wzmo­
żonej akcji propagandowej. 
Celowi temu będą służyć m 
in. wystawa w hallu Nowego 
Ratusza jak i różnorodne pc 
gadanki płynące z głośników’ 
radiowęzłów.

Najbardziej atrakcyjne bę 
dą zapewne pokazy sprawno­
ści bojowej, organizowane w 
każdej z dzielnic miasta. W 
przeddzień strażackiego tygo­
dnia odbędzie się uroczysty 
capstrzyk z przejazdem wo­
zów bojowych. Będzie to ich 
pierwsza defilada. Wyposażę-

Wystawa 
starych dzieł

W hallu Biblioteki E. Raczyń 
skiego otwarto w tych dniach 
wystawę pt. „Piśmiennictwo 
polskie XVI-wieku”. Zorgani­
zowano ją w ramach inaugu 
racji obchodów Tysiąclecia 
Państwa Polskiego. Oprawę 
plastyczną — jako czyn spo­
łeczny — dali Zbigniew Kaja 
i Mirosław Stachowiak.

Zgromadzony księgozbiór po 
dzielono na następujące dzia­
ły: Państwo Polskie w XVI 
w., Dzieje Polski, Kroniki, 
Statuty i przywileje, Prawo­
dawstwo Polskie, Literatura 
polityczna, Nauki humanistycz 
ne, Teologia, Nauki ścisłe i 
Literatura piękna. Wystawa 
czynna będzie do końca bm. 
codziennie w godz. 10—15. (w)

Konsekwencja
y apy tajcie tramwajarzy, co 

o tym sądzą. Na ogół 
mają oni zdanie w tej spra­
wie wyrobione. Przynaj­
mniej ci, którym wypada co 
pewien czas służba na li­
niach, 13 lub 14.

Mianowicie ogromnie się 
denerwują, wymijając w 
dwu miejscach na trasie do 
Starołęki, biedne chałupiny. 
W jednym miejscu piętro­
wą, w drugim — dwie par­
terowe. Trzeba przyznać, że 
brygady torowe wykonały 
nawet swoją robotę „na 
medal”; zakręty są łagodne, 
wyposażone w zabezpiecza­
jące szyny. Mimo wszystko 
jednak znaczne zmniejsza­
nie szybkości oraz dodatko­
we zużycie prądu (związa­
ne z hamowaniem i wzna­
wianiem szybszej jazdy) 
jest nieod tourne.

Nie jestem technikiem i 
strat z tego tytułu wy­
nikłych na przestrzeni lat, 
odkąd tramwaj jeździ na 
Starcłękę, nie wyliczę. Po­
trafię sobie natomiast dos­
konale wyobrazić szkody 
innego rodzaju, związane z 
tego typu niekonsekwen­
cjami urbanistycznymi. 
Przeciętny bowiem zjadacz 
Chleba rozumuje, nie bez ra 
cji, następująco: wystarczy­
ło milionów na realizację 
wielkiej inwestycji tramwa 
jowej — nie wystarczyło na 
działki wymienne (czy mie­
szkania zastępcze) dla wła­
ścicieli nieruchomości, usy­
tuowanych w poprzek no­
wej trasy.

I cóż na to odpowie­
dzieć...?

CYKLOP 

nie w krótkofalówki pozwa­
la bowiem strażackim wozom 
ruszyć do akcji w każdej 
chwili i z każdego miejsca, 
a ni^ jak dotychczas tylko z 
bazy.

Cel „Dni Ochrony Przeciw 
pożarowej” zawarty jest w sa 
mej nazwie. Że taka akcja 
jest potrzebna, świadczą da­
ne statystyczne. W ub. roku 
w Poznaniu zanotowano 419 
pożarów (ponad 1,5 min zł. 
straty) 58 proc, zostało spo­
wodowanych nieostrożnym ob 
chodzeniem się z ogniem przez 
dorosłych, (ak)

Klub ciekawych imprez
„Od nowa“ podsumowuje sezon

IZ lub „Od nowa” może poszczycić się opinią najlepszej 
placówki tego rodzaju w Poznaniu. Skupiło się w nim 

nie tylko życie kulturalne środowiska studenckiego. Można 
tu zawsze spotkać młodych artystów, poetów, muzyków, 
plastyków, dziennikarzy...

Kiedyś pytaliśmy kierowni­
ka „Od nowa” p. Tadeusza 
Dębskiego czy ma coś cieka­
wego do opowiedzenia. Przy 
okazji — usłyszeliśmy odpo­
wiedź. I nadarzyła się takowa. 
W tym tygodniu „Od nowa” 
kończy drugi rok działalno­
ści. A -więc skorzystaliśmy... 
z okazji.

noujinn
K(/nw/uivf

ANGIELSKI PIANISTA 
W FILHARMONII

Na koncertach symfonicz­
nych w auli UAM, w dniach 3

rI satysfakcją odnotowujemy każdy fakt, każdą inwesty- 
cję, zmierzającą do upiększenia miasta, do nadania Po 

znaniowi prawdziwie wielkomiejskiego charakteru. Dobrze, 
że w tym kierunku czyni się coraz więcej, ale źle, że nie 
zawsze prace takie bywają należycie planowane i prowa­
dzone.

Dla poparcia naszego twier 
cienia przytoczymy przykła­
dy tylko z jednej dzielnicy — 
Grunwaldu. Otóż dobrze się 
stało że wreszcie przystąpiono 
do poszerzania ul. Grunwaldz 
kiej, na jej odcinku od Mar- 
celińskiej do Wojskowej. Nie­
stety — jak wskazuje obecny 
stan prac i ich tempo — do 
dnia otwarcia XXIX MTP

— Wasz klub zdobył so­
bie już dobrą markę w sfe 
rach kulturalnych Pozna­
nia. Może pan podać kilka 
dowodów na poparcie tej 
opinii?
— Przede wszystkim mu­

szę wspomnieć o naszej dzia­
łalności dyskusyjno-teatral- 
nej. Z imprez o tematyce 
społeczno-politycznej urządzi 
liśmy ostatnio spotkania z: 
kierownikiem Wydziału Kultu 
ry Prezydium WRN — Izy­
dorem Orhonem, sekretarzem 
KW PZPR — Stefanem Ol­
szowskim i kierownictwem po 
znańskiego TRZZ — prof. 
dr Michałem Sczanieckim 
oraz mgr. Janem Prętkim. Bar 
dzo dużym zainteresowaniem, 
nie tylko studentów, cieszą 
się zawsze wieczory teatral­
ne. W tym sezonie byli u nrs 
m. in. rektor Wyższej Szkoły 
Teatralnej w Warszawie — 
prof. Jan Kreczmar, świetni 
aktorzy filmowi i teatralni — 
Wojciech Siemion, Gustaw Ho 
leubek, Jacek Woszczerowicz 
i ostatnio Aleksandra Śląska. 
Mamy także własne zespoły 
teatralne: Studencki Teatr 
Dramatyczny i Teatr Trójkąt 
nej Sceny, który ostatnio wy­
stawił „Monachomachię” we 
dług Krasickiego.

Na koniec kilka słów o 
sławnej już „Kawiarni Poetyc 
kiej”. Własne wiersze recvto- 
wali m. in. Kazimiera Iłła- 
kowiczówna i Julian Przy­
boś oraz wielu młodych poe­
tów poznańskich.

Rozmawiał:
Mirosław Idziorck

Dzieci miały 
co oglądać 
rodzice - kupować

Najwięcej było tam dzieci, 
bo też głównie dla nich, z oka­
zji Dnia Dziecka, zorganizo­
wano kiermasz. Kolorowe na­
mioty, kajaki i gumowe za­
bawki pływające w basenie 
przed... Operą były wczoraj 
przedmiotem dokładnych oglę­
dzin wszystkich przechodniów.

Kiermasz był na pewno do­
brym pomysłem. Większość 
poznaniaków po raz pierwszy 
ujrzała tak duży wybór sprzętu 
sportowego i miała co kupo­
wać. Nasi handlowcy zapre­
zentowali szereg nowości, któ­
re niedawno otrzymali na se­
zonowe zaopatrzenie. Były tam 
ładne materace gumowe, na­
mioty dwu-, cztero-osobowe, 
a nawet z pomieszczeniem na 
„Mikrusa”, nowe łodzie i ka­
jaki (typ PTTK), silnik do mo­
torówki, rowery, konfekcja. 
Wiele z tych artykułów uzys­
kało z miejsca duże powodze­
nie u kupujących.

Niestety, była to tylko jed­
na taka impreza Możemy chy­
ba wyrazić opinię klientów, że 
takie „specjalistyczne” kier­
masze należałoby urządzać czę­
ściej i zapewniać im równie 
dobre zaopatrzenie. T żebv nie 
było to kosztem ogołacania pó 
lek w sklepach... (z)

nie wszystko zostanie ukoń­
czone.

Równocześnie, w tej samej 
dzielnicy, przebudowuje się 
Rynek Łazarski. I tu wszyst 
kie znaki na niebie i na zie 
mi nie pozwalają wierzyć w za 
kończenie robót przed targami. 
Rynek jest rozgrzebany, rozko 
pany, pracują na nim maszy­
ny do układania betonowej na 
wierzchni, porządkuje się cho­
dniki i całe otoczenie.

I trzeci przykład — niedaw 
no rozpoczęte prace remonto 
we na jednym z odcinków ul. 
Kasprzaka.

Błąd jest aż nadto widocz 
ny — zamiast przed targami 
podjąć jedną z zaplanowanych 
poważnych inwestycji ulicz­
nych, rozpoczęto naraz trzy. 
Rezultat — żadna nie jest 
prowadzona we wląściwyin 
tempie i należytymi dla niej 
siłami, ale wolno, wręcz śla­
mazarnie. Wynik ostateczny 
— na okres targów przynaj­
mniej dwa bardzo ruchliwe i 
ważne punkty pozostaną pla­
cami robót. Trzeba się było 
— naszym zdaniem — zd^cy 
dować albo na poszerzenie 
Grunwaldzkiej, albo na prze 
budowę wspomnianego ryn­
ku, lub też rozpocząć obie 
inwestycje, ale z początkiem 
roku, a nie prawie w jego po 
Iowie.

Przy okazji jeszcze jedna 
uwaga. Otóż o poszerzaniu ul. 
Grunwaldzkiej mówiono już 
od szeregu miesięcy. Nikt nie

WlaLkopolald 
redakcja 

przyjmie zaraz 
dzielną sekretarkę

Zgłoszenia osobiste ul. Grun 
waldzka 19, II ptr., p. 62 

w godz. 11—13.00.

Z łaski 
czy za pieniądze?

Kazimierz Bilski wstąpił w 
niedzielę po godzinie 16 do 
„Kolorowej”, by kupić lody 
„kasatę” do domu. Jakiś pan, 
stojący przed nim przy bu­
fecie, otrzymał je bez trudu, 
za jeden ładny uśmiech... 
Nasz Czytelnik nie uśmiech­
nął się widać tak ładnie jak 
jego poprzednik, bo otrzy­
mał odpowiedź, że „już nie 
ma” i na wynos się nie sprze 
daje.

Pan B. poprosił więc o 
książkę życzeń i zażaleń. 
Książki oczywiście nie znale­
ziono, nawet po długich po­
szukiwaniach. Po wymianie 
słów sprzedawczyni oświad­
czyła, 7& gdyby wiedziała, iż 
panu B. naprawdę na tych 
lodach zależy, to by mu sprze 
dała. Czytelnik pyta, nie bez 
racji: „Czy się z łaski sprze- 
daje, czy za pieniądze?” (z)

0 palmę 
pierwszeństwa

Wszystkie państwowe’ zakła 
dy gastronomiczne biorą u- 
dział w poznańskim konkursie 
sanitarno-porządkowym, jaki 
stale organizują władze han­
dlowe wspólnie z służbą sani­
tarną.

Ostateczne wyniki będą 
znane 30 bm. Ze względu na 
Targi sklasyfikowano już 
wszystkie lokale, które będą 
obsługiwać gości targowych. 
Najlepsze wyniki uzyskały do 
tychczas: bar mleczny „Przy 
Okrąglaku” oraz restauracje: 
„Smakosz”, „Savoy” i „Wielko 
miejska”. Pierwsze spostrzeże­
nia: nadal źle jest z higieną 
osobistą i szatniami dla perso­
nelu. Brak także narzędzi eli­
minujących pracę rąk. Wi * * * * 6 7 po­
równaniu z rokiem ubiegłym 
widać jednak wyraźną popra­
wę. Potwierdziła się opinia, że 
na 100 lokali jest 35, które 
mają właściwe warunki, resz­
ta zbliża się powoli do wyma­
ganego poziomu, (z) 

i 4 bm., o godz. 19.30 wystąpi 
pianista Denis Matthwes z 
Anglii. Orkiestrą dyrygować 
będzie, również gościnnie, 
Zbigniew Chwedczuk. W pro­
gramie: Beethoven, Roussel 
i Weber, (na)

„GODZINA MUZYKI”...
...to tytuł imprezy, jaka 4 bm. 
o godzinie 18.30 odbędzie się 
w sali Domu Kultury zakła­
dów „Stomil” przy ulicy Sta- 
rołęckiej. Wystąpi Poznański 
Chór Chłopięcy pod dyr. mgr. 
J. Kurczewskiego. Słowo wią- 
żące Z. Kubackiej. W progra­
mie utwory: Bartoka, Chopi­
na, Lepina, Lewiny, Moniusz­
ki, Mozarta, Niewiadomskiego, 
Szeligowskiego i Schumanna.

(c)

WYSTAWA
PLASTYKÓW-KOLEJARZY
Zarządy Główny i Okręgowy 

ZZK organizują w dniach od
6 do 12 bm. Krajową Wystawę 
Plastyków - Kolejarzy. Odbę­
dzie się ona w Domu Kultury 
Kolejarzy, ul. Marchlewskie­
go 142/144. Udział w wystawie 
biorą zespoły plastyczne i wy­
stawcy indywidualni z całego 
kraju. Prace nagrodzone zo­
staną następnie zakwalifiko­
wane na Międzynarodową Wy 
stawę Plastyków Kolejarzy w 
Budapeszcie, w lipcu br.

Wystawa poznańska czynna 
będzie codziennie od 8—22. (c)

PREMIERY
Dziś — 2 bm. — Teatr No­

wy występuje z nową premie­
rą Alfreda Musseta pt. „Nie 
trzeba się zarzekać”, w prze­
kładzie Boya-Żeleńskiego. Re­
żyserowała Joanna Kulmowa, 
scenografia Czesława Kowal­
skiego.

Laureat warszawskiego O- 
gólnopolskiego Festiwalu Lal­
kowego — teatr „Marcinek” 
przygotował interesującą pre­
mierę na dzień 7 bm. Będzie to 
inscenizacja „Młynka do ka­
wy” K. I. Gałczyńskiego w a- 
daptacji Janiny Morawskiej. 
Reżyseria — Joanny Piekar­
skiej, scenografia — Ireny Fi- 
kiel, muzyka — Franciszka 
Wasikowskicgo. (w)

wpadł jednak na pomysł, by 
już wcześniej przesunąć słu­
py trakcyjne sieci tramwajo­
wej. Wskutek tego można za­
uważyć, że słupy te będą w 
przyszłości sterczały pośrod­
ku chodnika poszerzonej stro 
ny jezdni. A przecież chyba 
niie dalej niż w ub. roku MPK 
przestawiało słupy właśnie 
wzdłuż ul. Grunwaldzkiej. 
Czy wówczas nie trzeba było 
od razu postawne ich na no­
wej linii?

Teraz, kiedy oglądamy skut 
ki złego planowania remontu 
naszych ulic i placów, nie ża 
łujemy, że zrezygnowano w 
tym roku z poszerzania od­
cinka ul. Głogowskiej. Żle. 
że ulica ta n^e może się do­
czekać przebudowy, ale cóż 
by to się stało, gdyby tak 
przebudowę rozpoczęto np. w 
inaju? Goście targowi nie ża 
łowaliby naszemu miastu słów’ 
wymówek i zarzutów nie­
udolności. I słusznie!

Eugeniusz Cofta

Dziecięcy dom 
handlowo-usługowy

Wreszcie dzieci Poznania do 
czekają się „własnego” domu 
handlowo - usługowego. Tak 
właśnie można nazwać obiekt, 
który stanie w najbliższych 
latach u zbiegu ulic Dąbrow­
skiego i Roosevelta.

Obecny „Dom Dziecka” przy 
ulicy Lampego — ciasny i po­
nury, nie jest w stanie zasko- 
koić potrzeb kupujących. Z 
braku właśnie miejsca dyrek­
cja nie może ani uatrakcyjnić 
sprzedaży, ani uprzystępnić 
pokazów odzieży dziecięcej. A 
tymczasem często nie drogie 
i bardzo efektowne sukienki 
czy ubranka spoczywają pod 
ladą.

Trudno już dziś powiedzieć, 
i jak będzie wyglądał przyszły 

dom dziecka. W każdym razie 
ma być on przestronny i jas­
ny. Uruchomione też w nim 
będzie szycie „na miarę” kon­
fekcji dziecięcej oraz pokazy 
— odzieży i zabawek. Dyrek­
cja proponuje również, by jed­
no z pomieszczeń przeznaczyć 
na świetlicę, w której dzieci 
oglądałyby zabawki. Rodzice 
zaś w tym samym czasie mo­
gliby spokojnie dokonywać za­
kupów.

Przy budynku ma także po­
wstać ogródek, może nawet z 
piaskownicami i huśtawkami. 
Podczas lata pokazy będą u- 
rządzane na wolnym powie­
trzu

Do końca grudnia br. ma być 
opracowana dokumentacja, a 
od przyszłego roku rozpoczną 
się prace budowlane, (an)

---------- NASZ FOTOS FILMOWY ———————————

Znakomita aktorka radziecka Lubow Orłowa (z prawej) w roz­
mowie z Al. Śląską.

Fot. — „Głos"

Poznaniowi nie grozi 
pył... wulkaniczny

Przed kilkoma dniami obie 
gła Poznań wiadomość, na 
powierzchni wód stojących po 
jawiły się fale pyłu... wulka­
nicznego. W związku z tym 
Miejska Stacja Sanitarno-Epi 
aemiologiczna i Wydział Zdro 
wia Prezydium RN m. Pozna 
nia otrzymały od mieszkań­
ców wiele telefonów z zapy 
taniem czy miastu grozi nie 
bezpieczeństwo.

Zbadaniem rzekomego pyłn 
zajęli się fachowcy-chemicy 
z Miejskiej Stacji Sanitarno- 
Epidemiologicznej. Wyniki po 
twierdziły bezpodstawność 
niepokoju ludności. W okre­
sie wiosennym na kałużach, 
stawkach itp. pojawia się pył 
roślinny zupełnie nieszkodli­
wy dla organizmu ludzkiego.

(an)

Halinka z Sołacza: Sztuczny je­
dwab należy prasować lekko wil­
gotny, niezbyt gorącym żelazkiem. 
Świeże plamy od likieru najlepiej 
zmyć ciepłą wodą, a zastarzałe — 
rozcieńczonym spirytusem zwy­
czajnym, lub mydlanym. Koloro­
we plamy skutecznie usuwa wo­
da utleniona z dodatkiem amonia 
ku. (932)

St. Kondratowicz: List Fana 
przekazaliśmy Prezydium Rady 
Narodowej. (1336)

M. Pilicki, Poznanianka: Na li­
sty odpowie prawnik.

Urażony czytelnik: Słusznie Pan 
przewidywał: list znalazł się w 
koszu, jednakże nie z uwagi na 
treść, lecz ze względu na zasadę. 
Wszystkie anonimy spotyka taki 
właśnie ±os. (1310)

Stały Czytelnik A. Ka: Prosimy 
o podanie dokładnego adresu i nu 
meru akt, ponieważ chcemy Pa­
nu pomóc. (1351)

Widz kinowy — Carewicz. Sean 
se te są zamknięte, o czym zre­
sztą informuje wywieszka w hallu 
kina. Po prostu nie zauważył Pan, 
że w gazetach nie było w danym 
dniu żadnej wzmianki o seansach 
filmowych w Domu Kultury MO 
w późniejszych godzinach. (1115)

INKORWJEW
Klub Łącznościowca urządza 4 

bm. na boisku przy Moście Ro­
cha, festyn z okazji „Dnia Dzie­
cka”. Początek o godz. 16. Wstęp 
wolny. Organizatorzy zapraszają 
pracowników łączności z Pozna­
nia.

W Klubie SARP-u St. Rynek 
56, w każdy piątek od godz. 17—19, 
członkowie Stowarzyszenia Archi 
tektów udzielają bezpłatnie porad 
z zakresu urządzania mieszkań.

Zebranie sekcji socjologii wy­
chowania Polskiego Tow. Socjolo­
gicznego odbędzie się 3 bm., o go 
dżinie 19, w Zakładzie Psycholo­
gii, ul. Fredry 10. Referat wygło­
si mgr T. Matyaszczyk.

Uniwersytet dla Rodziców zapra 
sza dziś, o godz. 18, do sali Colle 
gium Minus, al. Stalingradzka 1, 
na wykład doc. dr. J. Kwiatka pt. 
„Czy na'sze dzieci powinny być 
harcerzami?”
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Współpraca naukowa 
polsko- 
jugosłowiańska

30 V. br w Warszawie pod­
pisany został protokół o wTspół 
pracy naukowej między Polską 
Akademią Nauk i Związkową 
Radą do Spraw Badań Nauko 
wych Federacyjnej Ludowej 
Republiki Jugosławii na lata
1960—1961.

Podpisane 
przewiduje

porozumienie 
opracowywanie

34 problemów naukowych przy 
ścisłej współpracy zaintereso-
wanych placówek 
badawczych Polski 
wii. Załączony do 
wykaz problemów 
badania z zakresu

naukowo- 
i Jugosła- 
protokółu 
wymienia 

nauk spo-
łecznych, biologicznych, geolo­
gii, geografii, astronomii, che­
mii, i nauk medycznych.

Jednocześnie protokół prze­
widuje wymianę kadr nauko­
wych, wymianę doświadczeń, 
czasopism i publikacji, infor­
macji naukowych oraz "wyda­
wanie przekładów dzieł nauko 
wych. (PAP)

| Prawo i życie |

Dziwożona dla Poznania
Nimfa" dla Krakowa

1 Gdyni do Szczecina na ,,Mazowszu

TAługa kolejka przed kasami. Po kilkunasto- 
minutowej sprzedaży panienka zatrzasku­

je okienko i wywiesza tabliczkę: „Biletów nie 
ma”. Od kas odchodzą zawiedzeni amatorzy 
przejażdżki statkiem: w ciągu sezonu — po­
nad dwa miliony zawiedzionych.

W zeszłym roku Stocznię 
Rzeczną w Gdańsku -

Stogach opuściły pierwsze, 
zbudowane po wojnie, cztery 
statki pasażerskie na 200 osób 
każdy. „Goplanę” i „Rusałkę” 
otrzymała „Żegluga na Odrze”

ską. Zanim jednak dyspono­
wać będziemy dużą ilością no 
woczesnych statków, kilka lat 
upłynie. Tymczasem sezon let 
ni tuż, tuż i rzesze letników 
myślą o wycieczkach. Czego

a „Syrenę , Wodnika’
Warszawska Żegluga na Wi­
śle.

Następne statki systematy­
cznie zasilać będą naszą moc­
no przestarzałą flotę pasażer-

mogą się spodziewać, na co 
czekiwać?...

PO BAŁTYKU
I JEZIORACH

o-

Umotua prowizyjna
IV iektóre przedsiębiorstwa państwowe albo insty- 
1- ’ tucjc spółdzielcze powierzają osobom trzecim 
sprzedaż swych towarów na podstawie „umowy 
prowizyjnej”. Na podstawie takiej umowy dana oso­
ba podejmuje się sprzedaży powierzonych jej to­
warów za wynagrodzeniem obliczanym w postaci 
prowizji o określonym procencie. Umowy tego ro­
dzaju są częste i dlatego interesującą jest kwestia 
odpowiedzialności takiej osoby za powierzony jej 
towar.

Otóż Gminna Spółdzielnia 
„Samopomoc Chłopska” za­
warła umowę prowizyjną, w 
której przewidziano, że pro­
wadząca punkt sprzedaży oso 
ba zobowiązuje się do pokry­
cia wszelkich szkód w po­
branym towarze.

Wskutek zawalenia się bu­
dynku, w którym prowadzo­
ny był punkt sprzedaży, 
znaczna część pobranych od 
„Samopomocy Chłopskiej” to 
warów uległa zniszczeniu. Wo 
hec tego osoba, która pod­
jęła się sprzedaży tych to­
warów, stanęła na stanowis­
ku, że nie może ponosić od­
powiedzialności za zniszczone 
towary, skoro szkoda wywo­
łana została siłą wyższą.

Sąd Wojewódzki uznał, że 
osoba ta, pozwana przez „Sa 
mopomoc Chłopską”, obowią­
zana była odpowiednio za­
bezpieczyć przyjęty towar z 
chwilą, gdy spostrzegła, że 
komin domu, stanowiącego 
zresztą jej własność, grozi za 
waleniem. Skoro tego ni<e u- 
czyniła, to sama musi po­
nieść skutki, jako że na mo­
cy zawartej umowy ponosi 
odpowiedzialność za wszelkie 
szkody w pobranym do sprze 
ciąży towarze.

Sąd Najwyższy zatwierdził 
zaskarżony przez pozwaną wy 
rok Sądu Wojewódzkiego, pod 
kreślając, że obciąża ją peł-

przepisie prawa, że „w umo­
wach należy raczej badać, ja 
ki był zgoany zamiar stron 
i cel umowy, aniżeli opierać 
się na jęj dosłownym brzmię
niu”. W związku 
zwana twierdziła,
zująca umowa 
cizie umową 
treść jej jest 
kiej umowy.

nie 
o

z tym po- 
że obowią 
jest wpraw 
pracę, lecz

podobna do ta

Sąd Najwyższy zaznaczył, 
że decydujące znaczenie ma 
fakt, iż zawarta przez stro­
ny umowa nie jest umową o 
pracę i nie może też być ja­
ko taka traktowana. A zatem 
nie może w danym wypadku 
wchodzić w rachubę ustalenie, 
że obciążanie pracownika za 
szkodę wynikłą nie z jego
wi ny 
jako

jest niedopuszczalne, 
sprzeczne z zasadami

współżycia społecznego w Pań 
stwle Ludowym. Sprzeczno­
ści takiej nie ma w stosun­
ku do osoby nie będącej pra 
cownikiem, tj. nie związanej 
umową o pracę, lecz umową 
typu handlowego, jaką jest 
„umowa prowizyjna”.

W. N.

1^1 a. naózijck 
ynllaóińbkLck

Pierwsi wycieczkowicze 
kursuje na

na pokładzie statku „Mazowsze”, który 
trasie Gdynia — Szczecin.

CAF — fot. Weczer

Żegluga na Odrze utrzymuje 
wszystkie dotychczasowe rej­
sy.

W sezonie na blisko 65 stat­
kach, w tym sześciu nowych, 
będzie mogło odbyć przejażdż 
ki około 3 milionów pasaże­
rów.

A ZA KH,KA LAT!...
1961 r. „biała flota” otrzy 

’r ma pierwszy statek za- 
lewowo-przybrzeżny, przezna­
czony do rejsów po zatoce i 
wzdłuż -wybrzeża na odcinku 
Gdańsk—Szczecin. Takich je­
dnostek Szczecin dostanie 7, 
a Gdańsk — 6. Na jeziorach 
pojawi się 5 nowych dużych 
statków i 4 małe. Pierwszy 
z nich wypłynie najprawdopo­
dobniej już w 1961 r. Warszaw 
ska Żegluga na Wiśle otrzyma 
2 duże statki turystyczne, po­
siadające po około 150 miejsc 
sypialnych.

I największa niespodzian­
ka: — W 1963 r. wejdzie do 
eksploatacji pierwszy (z se­
rii 4) statek przybrzeżny o 
zasięgu bałtyckim z 200 miej 
scami sypialnymi, a więc 
większy od „Mazowsza”, któ 
ry pływać będzie na linii 
Gdynia — Ustka — Darłowo 
— Kołobrzeg — Świnoujście 
— Szczecin, a także do por­
tów skandynawskich. (API)

yV spoczywający na Wybrze 
’ ’ żu będą mieli do swej 

dyspozycji około 30 statków.
„Żegluga Szczecińska’’ orga­

nizuje regularne rejsy i wy­
cieczki w trzech rejonach: 
przybrzeżno-zatokowym (Za­
toka Gdańska i wybrzeże od 
Braniewa do Kołobrzegu), żale 
wowo-portowym (Zalew Wiśla 
ny, porty Gdańsk i Gdynia) 
oraz jeziorowo - kanałowym 
(Elbląg—Ostróda).

„Żegluga Szczecińska” pro­
ponuje przejażdżki na trasach: 
Szczecin—Świnoujście, Szcze­
cin—Międzyzdroje i spacery po 
morzu ze Świnoujścia, Dziwno 
wa i Kołobrzegu.

M/S „Mazowsze” zaprasza 
pasażerów na pięciodniowe 
wycieczki po Bałtyku wokół 
Bornholmu, wzdłuż brzegów 
Szwecji, wysp Alandzkich, 
brzegów Finlandii i ZSRR, 
albo na przejażdżkę z Gdyni 
do Świnoujścia i Szczecina. 
Piękno naszego Pojezierza 

Mazurskiego poznamy na po­
kładach statków „Żeglugi Ma­
zurskiej”, kursujących na daw 
nych liniach Giżycko-Węgorze 
wo- Giżycko—Mikołajki—Ru­
ciane i na nowym szlaku Pisz 
—Mikołajki—Ryn.

WISŁĄ DO GDAŃSKA...
E> rzyjemne i urozmaicone 
A wczasy można spędzić na 

statkach „Bałtyk”, „Swierczew 
ski” i „Dzierżyński”. Jedno­
stki te zabierają na swój po­
kład urlopowiczów ze skiero­
waniami FWP i wyruszają z 
Warszawy Wisłą do Gdańska i 
w odwrotnym kierunku. Ponad 
to na tej linii kursują: „Wa­
ryński” i „Traugutt” — dostęp 
ne dla tych wszystkich, którzy 
nie mają skierowań FWP. 
„Warszawska Żegluga na Wi­
śle”, niezależnie od obsługi tra 
sy W’arszawa—Gdańsk i orga­
nizacji lokalnych wycieczek, 
prowadza ośrodek campingowy 
w Gdańsku—Stogach.

„Dziwożona”, nowa jedno­
stka, którą otrzyma „Żegluga 
Bydgoska” w czerwcu, wozić 
będzie gości przybyłych na tar 
gi, poznaniaków — na wyciecz 
ki na trasie Poznań—Puszczy­
kowo.

Również nowy statek „Nim­
fę” otrzymało ostatnio przed­
siębiorstwo krakowskie, pro­
wadzące żeglugę w rejonie 
swojego miasta i Sandomierza.

DNI TECHNIKI RADZIECKIEJ

„SZUKAM OJCA

Międzynarodowy Festiwal Fil 
mowy w Mar dcl Plata (Argen 
tyna) przyniósł tej oto małej 
dziewczyneczce specjalną na­
grodę za kreację dziecięcą.
Ania Kamienkowa kreuje 
nowym radzieckim filmie 
„Szukam ojca” — główną 
lę, z której wywiązuje się

pt. 
ro­
do­

skonale. Niektórzy krytycy 
stawiają ten film obok wielu 
oglądanych już u nas („Okru­
cieństwo”, „Ballada o żołnie-
rzu”, 
tzw.

, „Wiatr w oczy”) dziel 
socjalistycznej nowej fa- 
Cechą charakterystyczną

Ilu pasażerów zabiera 
turbośmigłowiec TU-114?

Ilu pasażerów zabiera turbośmigłowiec TU-114? Jaki jest 
obecnie światowy rekord wysokości i kto go osiągnął? 

Czy można np. z 55-tonami ładunku wznieść się samolo­
tem na wysokość 13 km?... Ile waży „Sputnik 4” 1
czym się on charakteryzuje? Który Łunnik trafił w tarczę 
Księżyca i który dokonał historycznych zdjęć drugiej, nigdy 
nie widzianej z Ziemi półkuli Księżyca7

filmów popularno-naukowych 
związanych tematycznie z wy­
stawą i będących uzupełnie­
niem ekspozycji. Przedtem jed 
nak, kiedy będziemy mieli mo 
żność zobaczenia całości wy­
stawy, kilka interesujących 
szczegółów świadczących o po­
ziomie i adzieckiej techniki lot 
niczej.

Tempo! Tempo...
r|'1 urbośmigłowiec komunika 

cyjny TU-114 zabiera jed 
norazowo 170—200 pasażerów.

„Aerolłot” posiada obecnie 
większą lość samolotów o na­
pędzie turbinowym niż jakie­
kolwiek towarzystwo lotnicze 
na zachodzie. Samoloty radziec 
kie stają się coraz częstszymi 
gośćmi w portach lotniczych ca 
tego świata.

Wyrazem postępu radziec­
kiej myśli lotniczej stały się 
również liczne rekordy świa­
towe zdobyte w ostatnim, okre 
sie.

Coraz wyżej i dalej
T tak np. w ubiegłym roku 

pilot Smirnow na samo­
locie RW z ładunkiem dwóch 
ton osiągnął wysokość 20.174 
m, a W. Iliuszyn na samolocie 
T4431 zdobył absolutny rekord 
wysokości — 28.852 m.

Samolot TU-104 B z ładun­
kiem 25 ton wzniósł się na 
wysokość 12.800 m, samolot 
201-M z ładunkiem 10 ton o- 
siągnął wysokość 15.300 m, a z 
ciężarem 55 ton — wysokość 
13 tys. m.

A w astronautyce?
osiągnięciach tych przypo 
mina ekspozycja wystawo 

wa wyczerpującymi danymi do 
tyczącymi m. in. wystrzelonego 
w dniu 15 maja br. „Sputni- 
ka-4”. Sputnik ten pozwoli na 
opracowanie i sprawdzenie u- 
rządzeń statku-satelity zapew­
niających bezpieczeństwo lotu, 
kierowanie n.m oraz powrót 
na Ziemię. (API)

Wyczerpująco na te i na 
innć pytania z dziedziny tech 
niki lotniczej odpowiada eks­
pozycja urządzona przez Mu­
zeum Techniki NOT i Zarząd 
Główny TPPR w Warszawie. 
Wystawa ta pod nazwą „Zwią 
zek Radziecki zdobywa prze­
stworza” już w początku czerw 
ca ruszy w objazd po Polsce.

Z licznych plansz, fotografii 
i wykresów zwiedzający mogą 
dowiedzieć się sporo interesu­
jących szczegółów o walce z 
przestrzenią i czasem, toczonej 
przez radzieckich konstrukto­
rów i pilotów.

Cenne eksponaty
TV a razie wystawa przeby- 

wa w Warszawie i zachęca 
do zwiedzania ustawionym 
przed wejściem samolotem od 
rzutowym Jak-23. Umieszczo­
ny w hallu helikopter oraz trzy 
potężne silniki lotnicze: tłoko 
wo-gwiazdowy M-11D oraz od 
rzutowe RD-10 i RD-500.

Jak zapowiadają organiza­
torzy wystawy, zanim ruszy 
ona w objazd, dodany jej bę­
dzie nowy dział — radzieckie 
lodołamacze. Zarząd Główny 
TPPR obiecuje ponadto kilka

tych filmów jest przede wszy­
stkim ich wielka uczciwość, 
szczerość i bezpośredniość w 
spojrzeniu na trudne proble­
my i konflikty życiowe, a tak 
że znakomita zwięzłość i pro­
stota dialogu oraz interesujące 
rozwiązania formalne.

ca-na odpowiedzialność

Polacy na świecie

KflAZEK

SZKOŁA POLSKA W CROYDON
W Croydon (PołudniowaAustralia

W

łość towaru powierzonego j^j 
do sprzedaży na warunkach 
prowizyjnych.

W wydanym orzeczeniu 
Sąd Najwyższy rozprawił się 
również z zarzutem strony po 
zwanej, że treść umowy nie 
została właściwie oceniona. 
Pozwana oparła się tu na

OBCHÓD CHOPINOWSKI W ROSARIO
Argentyna — Na uroczystościach ku czci 

F. Chopina w Rosario, w Argentynie, wy­
stąpił w części koncertowej młodociany 
artysta, 13-letni Jerzy Giejsztowt, który 
wykonał szereg utworów Chopina. Odczyt 
„O życiu Chopina” wygłosił W. Maciejow­
ski. Obchód, w którym wzdęła liczny udział 
Polonia, zorganizowany został przez Towa­
rzystwo im. Fryderyka Chopina (prezes 
Czesław Paszkiel).

i twórczości Marii Konopnickiej, weźmie 
udział Edmund Ordon profesor Wayne 
Uniwersity z Ameryki. Prof. Ordon przy­
gotowuje na ten zjazd referat o łączności 
poetki z polską emigracją WjAmeryce oraz 
jej wpływ na środowiska tej emigracji.

* i

Nakładem Państwowych Wy­
dawnictw Technicznych ukazały 
się:

Silniki samochodowe z zapłonem 
Iskrowym. T. Srodulski i M. Za­
błocki. Str. +85. zł 68. Książka jec/t 
przeznaczona dla konstruktorów, 
dla inżynierów zatrudnionych 
przy produkcji i eksploatacji sil­
ników i samochodów oraz dla stu 
dentów odpowiednich wydziałów 
wyższych uczelni.

Technika smarowania — Porad­
nik. J. Solik i A. Troszak. Str. 
356, zł 43. Książka przeznaczona 
jest dla inżynierów, techników i
mistrzów 
dzeniami 
suwaniem 
czych.

interesujących się urzą 
smarowniczymi i zasto- 
produktów smarowni-

Piękne, wzorzyste sukieneczki, 
płaszczyki, wiatrówki, stroje pla­
żowe, wczasowe i inne zapre­
zentował warszawski handel na 
specjalnym pokazie mody dzie­
cięcej, zorganizowanym z okazji 
Międzynarodowego Dnia Dziec­
ka. Na zdjęciu: W takim stroju 
będziemy spacerować na plaży...

A może już spacerujemy!
CAF — fot. Langda

* i

Australia) zorganizowana została szkoła 
polska, w której wykładane są przedmio­
ty ojczyste. Kierownikiem szkoły jest za­
wodowy nauczyciel Marian Wieczorek. 
Szkołę utrzymuje Polska Macierz Szkolna 
w Południowej Australii.

PROFESOR ORDON WYGŁOS! REFERAT 
O M. KONOPNICKIEJ

USA — W jesiennym zjeździć naukowym 
w Krośnie (Żarnowcu), poświęconym życiu

KONKURSY DLA MŁODZIEŻY 
POLONIJNEJ

Towarzystwo Łączności z Polonią Za­
graniczną w ramach obchodów Tysiąclecia 
Polski zorganizowało dla młodzieży polo­
nijnej w świecie dwa konkursy: konkurs 
recytatorski z okazji 50-ej rocznicy śmier­
ci Marii Konopnickiej i konkurs opisowo - 
rysunkowy pod hasłem „Co wiem o Pol­
sce”.

Termin konkursów do końca czerwca 
br„ z nadesłanych prac Towarzystwo 
„Polonia” otrzymało już ponad 800 rysun­
ków m. in. z Francji, Belgii i Kanady.

Lista nagrodzonych i fotografie prac bę- . 
dą opublikowane na łamach pisma „Nasza 
Ojczyzna”. Na nagrody są przewidziane 
stroje ludowe, przedmioty sztuki ludowej, 
książki i gry.

Podziękowanie r

Zarząd Wojewódzki To- I 
warzystwa Rozwoju Ziem 
Zachodnich w Poznaniu ,
______ podziękowanie W la 
dzom, Instytucjom, dzia- 

i wszystkim któ- 
do

składa

łączom
rzy przyczynili sić
uświetnienia obchodu 1*1 
Tygodnia Ziem Zachod­
nich.
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Pracownicy poszukiwani
Kierowców z I i II kategorią i długoletnią 
praktyką — do pracy w Poznaniu i w te­
renie — przyjmie zaraz Poznańskie Przedsię­
biorstwo Budownictwa Lądowo- i Wodno- 
Inżynieryjnego Baza Transportu, Poznań-Ju- 
nikowo, ul. Nowosólecka do końca, za tora-

SPRZEDAMY
okazyjnie następujące maszyny:

b)

roi. Dojazd „13”. K3324

maszyna do szycia typ Łucznik nr 137.12 
za 1750 zł;
maszyna do szycia typ Łucznik nr 0954 
za 2100 zł;
maszyna do szycia szewska nr 2969 za 600 zł.

Przetargi Komunikaty

Magazyniera — branży warzywnej, dekoratora 
— na etat, sprzedawców straganowych — ajen­
tów, na dobrych warunkach prowizyjnych — 
przyjmie zaraz Przedsiębiorstwo Państwowe 
„Warzywa - Owoce” w Poznaniu, ul. Tacza-

ZAKŁADY GAZOWNICTWA OKRĘGU POZN.
POZNAN, ulica Grobla 15, informacje pokój 215.

K3703

newskiego la (barak), pokój 20. K3442
Głównego księgowego zatrudni zaraz Zarząd 
Powszechnej Spółdzielni Spożywców w Gosty­
niu. Wymagane wyższe wykształcenie ekono­
miczne oraz 3-letnia praktyka w dziale księgo­
wości. względnie wykształcenie średnie z 6-let- 
nią praktyką służby finansowo-księgowej. Wa­
runki pracy i płacy do uzgodnienia na miejscu. 
Zgłoszenia prosimy kierować do Zarządu Po­
wszechnej Spółdzielni Spożywców w Gosty-

ZAKŁADY MECHANICZNE „GORZOW” 
W GORZOWIE WLKP 
ul. Przemysłowa 14/15

POSIADAJĄ DO UPŁYNNIENIA 
SILNIKI, ELEKTRYCZNE DO PRALEK — 
szt. 495, cena jedn. 480,— zł, charaktery­
styka silnika: 1 fazowy, 220 V, 3/A, 100 W, 
1300 obr./min.

Zakupu silników mogą dokonywać przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. 
Zamówienia przyjmuje: Dział Zaopatrzenia, 

telefon 709. K3773

Wytwórnia Pomocy Naukowych w Poznaniu, 
ul. Międzychodzka 3/5 — ogłasza przetarg na 
wykonanie robót:
1. instalacji nawiewne - wywiewnej w kuchni 

i pralni;
2. instalacji kuchni mechanicznej;
3. instalacji pralni mechanicznej.
Termin wykonania do 30. XI. 1960 r. W prze­
targu mogą brać udział przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne. Szczegóło­
wych wyjaśnień udzieli Dział Inwestycji w 
siedzibie przedsiębiorstwa. Oferty należy skła­
dać w terminie 14 dni od daty ogłoszenia. Za­
strzega się prawo dowolnego wyboru oferenta.

K3684

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
LEŚNEJ PRODUKCJI NIEDRZEWNEJ

W POZNANIU, UL. SŁOWACKIEGO 13 
ogłasza

niu Wlkp., ul. Kościelna 5. K3508
2 inżynierów konstruktorów — specjalność 
obróbka plastyczna, 4 inżynierów - kalkulato­
rów i 2 kreślarzy — przyjmie Poznańska Fa­
bryka Maszyn Żniwnych, Poznań - Starołęka, 
ul. Pstrowskiego 1. Uposażenie wg układu zbio 
rowego. Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr.

K3566
Kierownika Wydziału Kultury z odpowiedni­
mi kwalifikacjami i praktyką przyjmie za­
raz Prezydium Powiatowej Rady Narodowej 
w Szamotułach. Warunki pracy i płacy do
uzgodnienia na miejscu. K3576
Inżyniera - elektryka na stanowisko kierowni­
ka produkcji, zaangażuje zaraz Przedsiębior­
stwo Remontu i Dozoru Akumulatorów — 
Oddz. 4 w Wałbrzychu. Mieszkanie jednoizbo­
we zapewnione. Zgłoszenia pisemne i osobiste 
w biurze Przedsiębiorstwa Remontu i Dozoru 
Akumulatorów Oddz. nr 3 w Poznaniu, ul. In-
żynierska 3. 1852g
Inż.-zootechnik (może być absolwent) oraz 
asystentów kontraktacji bekonów na rejon 
Środa, Zaniemyśl i Krzykosy, w pow. Środa 
zatrudnią natychmiast Zakłady Mięsne w 
Gnieźnie, ul. Przy Rzeźni 2, Mieszkania nie
zapewnia się. K3592
Dwóch pracowników w korekcie zatrudni Po- 
rnańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Pra-
sa Grunwaldzka 19. Zgłoszenia osobi~te
ty referacie kadr, pokój 13. K3762
10 brukarzy i 5 taraniarzy do robót kostko­
wych 9 11 przyjmie zaraz na okres dłuższy 
Rejon Eksploatacji Dróg Publicznych w Po­
znaniu, ul. Krauthofera 18 — tel. 648-41. Wy­
nagrodzenie według układu zbiorowego pracy
w budownictwie i komunikacji. K3583
Głównego księgowego ze znajomością prowa­
dzenia księgowości dla przemysłu drzewmego 
(branża — tartak) — zatrudni z dniem 1. VI-. 
1^60 r. Instytut Technologii Drewna w Pozna­
niu, Tartak w Czerwonaku k. Poznania, tel. 
542-57. Uposażenie wg układu zbiorowego pra-
cy. K3587
Starszego księgowego ze średnim wykształce­
niem, względnie z długoletnią praktyką, ze zna 
jomością księgowości finansowej przyjmiemy. 
Oferty należy składać w Biurze Ogłoszeń,, Poz­
nań, Świerczewskiego 3 dla K3589.
Pracownika do Sekcji Kosztów Własnych, do 
Sekcji Finansowej, kierowców' na samochód 
osobowy i furgon, frezerów, ślusarzy i tokarzy 
narzędziowych — przyj mą zaraz Zjednoczone 
Zakłady Rowerowe Zakład nr 7 w Poznaniu 
przy ul. Serbskiej. K3607
Magistra inżyniera - mechanika z praktyką, do 
badania kosztów naprawy maszyn rolniczych 
i ciągników — przyjmie Instytut Mechanizacji 
i Elektryfikacji Rolnictwa — Zakład Doświad­
czalny Poznań - Strzeszyn, poczta Poznań 15. 
Zgłoszenia pisemne do Dyrekcji Zakładu.

K3608
2 ślusarzy bud. - konstrukcyjnych, 2 modelarzy, 
1 metalurga — zatrudni zaraz Spółdzielnia 
Pracy Wyrobów Metalowych i Modelarskich w
w Poznaniu, ul. Grunwaldzka 81. K3612

Redakcja przyjmie korek 
tora(kę) wymagana rów­
nież znajomość prac ad­
ministracyjnych. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 1888g.
Traktorzystę do pracy w
rolnictwie trans porcie
przyjmę. Malesa, Bogda-
nowo, poczta 
Oborniki.

stacja

Samodzielna krawcowa 
do szycia spodni, konfek­
cji — potrzebna. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
1998g.______________________ 
Młode małżeństwo poszu­
kuje stróźostwa z miesz­
kaniem, również w szko­
le. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
2016g.
Przyjmę ucznia. Tapicer- 
nia, Dąbrowskiego 24.

2018g

Biblioteczkę
kupię.

względnie 
Ofertywitrynę 

z cenq Biuro Ogłoszeń,
Świerczewskiego 3 dla 
2272g._
kupię samochód IFA F-8 
lub 9, stan obojętny. Ofer 
ty z ceną: Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 1954g_

Filodendron, piękny, rząd 
ki okaz — sprzedam. A- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 1971g.
.Amerykankę’ jasną,

dwuosobową — sorzedam. 
Adres wskaże Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 1972g.
Sprzedam samochód oso-
bowy „Gaz 67” do-
brym stanie, cena 19 tys. 
zł. Dolsk, Sremskie Przed 
mieście 7, pow. Śrem.

__ 1974g
Samochód osobowy, do­
bry ,,Chevrolet - Fleet-
master’ pilnie sprze­
dam. Poznań, Lodowa 19.

Sprzedam maszynę do szy 
cia. Składowa 11 m. 5, 
2 X dzwonić. 1982g
Sprzedam Łanio pianino 
do ćwiczeń, ul. Kancler­
ska 11 (Grunwald). 1987g
Sprzedam motocykl „Pan 
nonia”. Ułańska 6 m. 4,
od godz. 16. 1997g
4.000 m2 lucerny na pniu 
sprzętu 1960 sprzedam. 
Durski, Szczepankowo.
Porzeczkowa 6. 200 Ig
Okazyjnie sprzedam mo­
tocykl N. S. U. 200 ccm
niedotarty lub zamienię 
na lżejszy. ” ' ‘
go 5 m

Kraszewskie- 
2004g

Sprzedam motocykl „Ziin 
dapp” 250 — na kardan. 
Cena 7.500 zł. Poznań, Siei
ska 12 m. 13. 2008gKurczaki, kurki leghorn 

8—12-tygodniowe, większą 
ilość kupię. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1961g.

Tapczany, amerykanki 
sprzeda tanio — przyjmu­
je przeróbki. Tapieernia, 
Poznań, Małeckiego 33.

Sprzedam spiesznie kiosk
drewniany Szamotu-
łach, Mickiewicza 4, te-
lefon 437.
Silnik
250 na
dam. 
skiego

12255p
nowy do „Jawy” 
16-kach — sprze- 

Poznań, Rutkow- 
15a m. 2. K3710

Suczkę rasy bokser pół­
roczną, pełnorodowodową 
sprzedam. Grabski, Kra­
szewskiego 12, od godzi-

16. 1599g
Motocykl WFM, nowy — 
sprzedam. Poznań. Pia­
stowska 40 (Klub Wioślar
ski 04)
godz. 15—16.30.

Wawrzyniak,
1963g

Sprzedam samochód baga 
żówkę — cena 12.000 zł. 
Poznań - Zegrze, Rzeczań
ska 24. 1964g
Sprzedam samochód „War 
szawa”, nowy, dotarty. 
Adres wskaże Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3

Sprzedam 50 kurcząt 2- 
miesięcznych, dwa ule. 
Staniszewski, Oborniki, 
Szamotulska 13. 2017g

Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Stolarzy w 
Swarzędzu, ul. Wiankowa nr 3 — ogłasza prze­
targ na wykonanie: kapitalnego remontu bu­
dynku warsztatowego, obejmującego roboty; 
murarskie, ciesielskie i dekarskie. Bliższych 
informacji udzieli kierownictwo Spółdzielni. 
Praca ma być wykonana z materiału częścio­
wo wykonawcy i zleceniodawcy. Oferty mogą 
składać przedsiębiorstwa państwowe, spółdziel 
cze i prywatne. Termin składania ofert ustala 
się 10 dni od dnia ogłoszenia w biurze Spół­
dzielni. Zastrzega się prawo dowolnego wybo-
ru oferenta. K3683

^OGŁOSZENIA DROBNE
Z członkiem Poznańskiej 
Spółdzielni Mieszkanio­
wej zamienię pokój z u- 
żywalnością kuchni (Snia 
deckich) — na mieszkanie 
nieczłonkowskie, chętnie 
peryferie. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1943g.

Dom z dwoma sklepami 
okazyjnie sprzedam. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 49300g.
Sprzedani ziemię 8 ha, 5 
km od Wrześni. Stanisław 
Ostach, Września, Czerwo
nej Armii 32. 11970p

Wiertarkę dentystyczną 
elóktrypzną i nożną spTze 
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 2026g.
Sprzedam akordeon 32-ba- 
sowy w dobrym stanie. 
Koralewscy, Grottgera 3a, 
m. 16, od godz. 15. 2045g
Motocykl
niedotarty (50 km prze­
biegu), sprzedam. Telefon 

2059g

350 ccm

Mieszkania zamiany, 
pokoje sublokatorskie, 
poleca — poszukuje „Par 
celo-Willa”, Czerwonej 
Armii 29 godz. 9—17.

1540g
2 pokoje, kuchnią, sło­
neczne, komfortem, wy­
łączone ewentualnie o- 
gródkiem kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 1815g.
- pokoje lub 1 większy z 
kuchnią, wyłączone ku­
pię, wydzierżawię — ewen 
tualnie spółdzielcze. Pła­
cę gotówka. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 1936g.

2 pokoje komfortowe w 
nowym budownictwie za 
mienię na większe albo 
2 mieszkania po pokoju z 
kuchnią. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1944g.
Zamienię 2-pokojowe, ku 
chnia, komfortowe, samo 
dzielne na podobne po­
kój, kuchnia. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 1966g.
Zamienię pokój, duża ku­
chnia (Sw. Wojciech), II 
piętro na dwa pokoje lub 
duży pokój i kuchnia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
1984g.
Zamienię 2 małe pokoje 
kuchnia, nowe budownic 
two na Winogradach na 
3-pokojowe. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 1988g.
Zamienię pokój, kuchnia 
samodzielne przy Wino­
gradach na podobne. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 1989g.
Zamienię pokój, kuchnia 
samodzielne na 2 pokoje, 
kuchnia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1992g.
2‘/t pokoju, przynależno- 
ściami, samodzielne, za­
mienię na dwa mieszka-
nia: 
we. 
szeń.

jedno i dwupokojo- 
Oferty Biuro Ogło- 

Swierczewskiego 3
dla 2007g.
Zamienię małe 2-pokojo­
we, samodzielne, kamfor 
towe mieszkanie na Łaza­
rzu na 2-pokojowe więk­
sze. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 2010g.
Małżeństwo poszukuje po 
koju do czasu wybudowa
nia Spółdzielni do 2
lat, zapłaci z góry. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 2015g.

Dom 
żym 
dam. 
soka

jednorodzinny z du
ogrodem sprze-
Puszczykowo, Wy­

li — Janina Chade. 
1699g

Sprzedam dom 2-morgo- 
wym sadem w Szamotu­
łach. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 1851g.
Dom z ogrodem 1 ha zie-
mi
Gniezno, : 
tychmiast. 
Haremska, 
Kościelne, 
Wlkp.

Mielżynie, powiat
sprzedamy na- 

Informacje: 
Murzynowo

pow. Środa.
12048p

Spiesznie, korzystnie
sprzedam dom nowy, ję­
dnorodzinny mieście
Kole (3 pokoje z kuchnią, 
wygodami, skanalizowa­
ne), 800 m! ogrodu opar- 
kanionego lub zamienię 
na podobny z małym go­
spodarstwem przy dużym 
mieście lub w mieście. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
12252p.

Parcele 1000 mz przy Dą­
browskiego, wolne do za 
budowania. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1934g.

II PRZETAK 06 MHiCZWH
na sprzedaż:

DWÓCH SAMOCHODÓW CIĘŻAROWYCH 
MARKI „FORD V-6” 

• ładowności 2,5 tony oraz
JEDNEGO SAMOCHODU CIĘŻAROWEGO 

MARKI „FORD V-8 
o ładowności 6,75 ton.

Cena wywoławcza II przetargu dla wyżej wy­
mienionych samochodów wynosi 38.400 złotyeh.

Samochody oglądać można codziennie w go­
dzinach od 9—14 w Magazynie Głównym przed­
siębiorstwa, przy ulicy Wawrzyńca 10, po­
cząwszy od chwili ukazania się ogłoszenia do 
dnia 10 czerwca 1960 r.

Otwarcie przetargu nastąpi w dniu 11 czerw­
ca 1960 r„ o godzinie 10.

Przetarg odbędzie się zgodnie z warunkami 
podanymi w Zarządzeniu Ministra Komunikacji 
z dnia 8. V. 1957 r. (Monitor Polski 56/57, po­
zycja 353).

Przystępujący do przetargu zobowiązany jest 
złożyć wadium w wysokości 10 proc, ceny wy­
woławczej do kasy przedsiębiorstwa lub na 
konto w N. B. P. III Oddział Miejski Poznań,
nr 1220-6-234. K3771

Poznańskie Przedsiębiorstwo Leśnej Produk­
cji Niedrzewnej „Las” w Poznaniu, ul. Sło­
wackiego 13, ogłasza przetarg na wykonanie: 
prac malarskich, instalacji elektrycznej, e. 
wodno-kan. w biurach, zakres prac:
1. malowanie ścian i sufitów farbą klejową 

o łącznej powierzchni ca 600 m2;
2. malowanie ścian farbą olejną o powier»eh- 

ni 100 m2;
3. malowanie drzwi i okien farbą olejną;
4.
5.

naprawa, 
naprawa, 
torów c.

i uzupełnienie instalacji elektr. 
uzupełnienie i wymiana radia 

o.;
6. naprawa instalacji wodno-kanalizacyjnej. 
Potrzebne materiały dostarczy wykonawca. 
Termin wykonania prac od 15. VI. do 15. VII. 
1960 r. Oferty składać mogą przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Bliższych 
informacji udziela sekcja inwestycji. Oferty 
w zalakowanych kopertach składać należy do 
dnia 10. VI. 1960 r., w sekretariacie PPLPN 
„Las”, w Poznaniu, ul. Słowackiego 13, po­
kój 1. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dni* 
11. VI. 1960 r. Zastrzegamy sobie prawo swo­
bodnego wyboru oferenta. ” K3772
Sprzedam połowę domu. 
Henryk Gagat, Puszczy- 
kówko, Kościuszki Ib. 

1975g

Z. Miklaszewski dentysta 
przyjmuje. Poznań. Przy­
byszewskiego 36, od godz.Sprzedam mały domek je­

dnorodzinny wraz ż ogro­
dem 18 arów. Leon Wier- 
nowolski, Witkowo, ul. 
Dębińska. 12254P
„Parceio-Willa” Poznań, 
Czerwonej Armii 29 pole­
ca — poszukuje wszelkich 
nieruchomości oraz go­
spodarstw. 1541 g

2044g10—12 1 16—18.

Zgubiono 
kończenia 
wowej w 
nazwisko

świadectwo u- 
szkoły podsta- 
Sikorzynie na
Edmund

Domek czteropokojowy, 
wyłączony, wolny, sto. 
sowny na dwie rodziny, 
Starołęka (dojazd tram­
wajem) — 225.000 zł — 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1904g.

Chu- 
12363pdy, Bukownica.

10.000 zł pożyczki poszu­
kuję na 4 miesiące. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 2009g

Poszukuję dzierżawy jed­
norodzinnego domku ze­
lektryfikowanego w do­
brym stanie z przylega­
jącym ogrodem w powia 
tach: Rawicz, Leszno, Ko 
ścian. Warunek dogodna 
komunikacja. Dam dobry 
czynsz. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1969g.

2436g

go- 
na

W głębokim smutku pogrążeni 
ŻONA, DZIECI, ZIĘCIOWIE, 

WNUKI I RODZINA
Poznań, Drużbackiej 1 m. 2. 24i0g

Teodor Woźniak
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm., o go­

dzinie 10,30 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W ciężkim smutku pogrążone

CÓRKI, WNUKI I RODZINA

śp.

EDRMC

t

Wojciech Ulrich
kościele

Gniezno, Wałcz, Poznań, Warszawa, Brooklyn. 2442g
Et!

czwartek, 2 bm,,

bm., o godzinie 11.30 z kaplicy

Nabożeństwo żałobne odprawi się 
Sw. Wawrzyńca w Gnieźnie.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 
cmentarnej w Poznaniu na Junikowie.

O tym zawiadamiają w głębokim smutku pogrążeni 
RODZICE, SIOSTRA I RODZINA

Dnia 31 maja 1960 roku zasnął w Bogu, po długich i ciężkich 
pieniach, opatrzony Sakramentami św., mój ukochany maż, nasz 
droższy, najtroskliwszy i nigdy niezapomniany ojciec, dziadek i 
przeżywszy lat 67, śp.

ZONA, SYNOWIE I RODZINA

Dnia 31 maja 1960 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., mój drogi mąż, nasz ukochany 
ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 67, '

Stanisław Sammler
emer. prac. PKP.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm., o 
dżinie 10,50 z nowej kaplicy cmentarnej 
Junikowie.

Dnia 31 maja 1960 r. zakończył swój praco­
wity żywot, opatrzony Sakramentami św 
nasz najtroskliwszy ojciec i dziadek, prze­
żywszy lat 80, śp.

Poznań, Dzierżyńskiego 166. 2369g

Dnia 31 maja 1960 roku zmarła nagle, w wieku 24 lat. namaszczona 
Olejami św., nasza ukochana córka, siostra, wnuczka, siostrzenica 
zyńka, bratanka, szwagierka i ciocia, śp.

Izabela Kiedrowska
MGR FARMACJI

Szan. Panu 
dr. Władyiławowt

RUCKIEMU
Dyrektorowi Szpitala 
w Grodzisku za pełną 
poświęcenia opiekę w 
czasie choroby męża 
i ojca składa

najscrdeczniejawe 
podziękowanie

Emilia Czyżowa, 
Mieczysław Czvż 

rmg

Kawaler starszy, rolnik, 
bez nałogów, dobrego cha 
rakteru, pozna pannę, mą 
że być z dzieckiem lub 
wdowę z gospodarstwem 
albo inną nieruchomo­
ścią, cel matrymonialny. 
Pośrednictwo mile widr.ia 
ne. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 1932g.

Naprawa maszyn do szy­
cia. Roman Boryski, Poz­
nań, Żurawia 15/17. 2050g

Samotna starsza nauczy­
cielka, przystojna, miła, 
pozna kulturalnego pana 
ponad 50 lat. Cel matry­
monialny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie- 
go 3 dla 1962g.

Parcelę, zabudowa jedno­
rodzinna w obrębie mia­
sta nadająca się na warsz 
tat, dogodna komunika­
cja, kupię. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1999g.

Panna lat 41, kulturalna 
wykształcenie średnie do 
matorka, prawego cha­
rakteru, posiadająca mie­
szkanie, pozna ddpowied 
niego pana. Rozwiedzeni 
wykluczeni. Cel matry­
monialny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1843g.

Miła szatynka lat 43, ze 
średnim wykształceniem,
niebiedna. posiadająca
mieszkanie w celu matry­
monialnym pozna kultu-
ralnego 
Oferty

pana do lat 53.
Biuro

Świerczewskiego 
1985g.

Ogłoszeń, 
3 dla

Dnia 31 maja 1960 r. zmarł nagle, opatrzony 
Sakramentami św., mój ukochany mąż, nasz 
kochany ojciec i dziadek, przeżywszy lat 66, śp.

Władysław Górski
mistrz ślusarsko-samochodowy

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm., o go­
dzinie 16,30 z kościoła parafialnego Poznań- 
Krzyżowniki.

W głębokim smutku pogrążeni

b. | p.
z Bastrzyckich

Maria Teresa Zapalina
zmarła nagle, w wieku 73 lat, 10 grudnia 1958 r. 
w Cambridge Massachusetts USA.

Msza św. żałobna odprawiona została w ko­
ściele Św. Piotra, Zmarłą pochowano na cmen­
tarzu w Cambridge.

CÓRKA ZOFIA ZAPAŁA-HARRISON 
Z MĘŻEM I CÓRKĄ a.

Dnia 1 czerwca 1960 r. zasnął w Bogu, opa­
trzony Sakramentami św., mój kochany mąż, 
nasz drogi ojciec, brat i dziadek, przeżywszy 
lat 78, śp.

Józef Tobolski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 bm., o godzinie 12 z kaplicy cmen­

tarnej na Jeżycach.
W ciężkim smutku pogrążeni

ŻONA, DZIECI, BRACIA, SZWAGIERKI, ZIĘCIOWIE I WNUKI 
Poznań, ulica Jackowskiego 11, 
Freiburg, Krefeld NRF, Warszawa, Wrocław, Inowrocław, Bydgoszcz.

?443g

Pogrzeb odbędzie się w Robotę, 4 bm. o go­
dzinie 16 z domu żałoby w Jarocinie, ul. Wroc­
ławska 88.

W głębokim smutku pogrążeni 
żona, dzieci z wnukami i rodzina 

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 
Jarocin, Poznań, Gniezno, Wronki.

„GLOS WIELKOPOLSKI”. Adres Redakcji: Poznań, ul. Grunwaldzka 19. Telefony: centrala 611-21 łączy wszystkie działy: sekretariat redakcji 657-76 w godz. 8—18; redaktor naczelny 657-76; sekretarze 
redakcji 648-85: dział łączności z czytelnikami 657-18: dział miejski 659-39; redakcja nocna 629-52. Wydawca: Poznańskie Wyd. Prasowe RSW „Prasa”. Biuro Ogłoszeń: RSW „Prasa”. Poznań, ul. Świer­
czewskiego 3 telefon 624-59. Prenumerata „Głosu Wielkopolskiego”: miesięcznie — 12,50 zł, kwartalnie — 37 5fi zł. półrocznie — 75,— zł, rocznie — 150 zł. Prenumeratę przyjmują oddziały delegatury 
..Ruch”. urzędv pocztowe 1 listonosze do 15 każdego miesiąca na miesiąc następny Prenumeratę z wysyłka za granicę przyjmuje PKWZ ..Ruch” w Warszawie, ul. Wilcza 46. nr konta PKO 1-6-1MO24 
Warszawa — na okres kwartalny, półroczny 1 roczny. Do ceny krajowej dolicza się 40 proc. APi — Agencja Publicystyczno-Informacyjna: CAP — Centralna Agencja Fotograficzna; PAP —

Polska Agencja Prasowa: 7.AP — Zachodnia Agencja Prasowa. Druk: Zakłady Graficzne Im. M. Kasprzaka, Poznań, uliea Zwierzyniecka 2, telefon 519-02. L-8
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„Czarna środa“ piłkarzy poznańskich
Lech przegrywa 0:3 w Szczecinie - Waria 1:3 w Poznaniu - Olimpia 1:2 w Kaliszu

TAziewiąia kolejka rozgrywek w ligach piłkarskich przyniosła porażki wszy- 
stkim trzem drużynom poznański m. Nie pokonany do wczoraj Lech stra- 

cił obydwa punkty w bardzo trudnym meczu wyjazdowym w Szczecinie; War 
ta i Olimpia — według relacji sprawozdawców „Głosu” grają nadal bardzo 
słabo. Nic dziwnego, że obydwa zespoły straciły po dwa punkty. Na pozycji 
przodowników zaszły dwie zmiany — jedynie Lech pozostał nadal na „czele” 
tabeli; w I lidze na tron przodownika powróciła znowu Legia, dystansując Stal 
Sosnowiec, a w grupie południowej — Cracoyia.

Lech przeważał - Arkonia wygrała
RED. ST. RAKOWSKI TELEFONUJE ZE SZCZECINA

Jeszcze nie było na stadionie szczecińskiej Arkonij tylu 
widzów i takiego entuzjazmu, jak podczas rozgry­

wanego bądź co bądź w dniu pracy spotkania z poznańskim 
Lechem. Zespół poznański cieszy się w Szczecinie dobrą 
opinią, a fakt że jest to jeden z najgroźniejszych przeciwni­
ków Arkonii dodał meczowi wyjątkowych walorów.

Drużyna z Lasku Arkońskie- 
go, grająca z meczu na mecz 
coraz lepiej, zdobywa sobie 
sympatię rozmiłowanych w 
sporcie szczeciniaków, a do­
ping jaki towarzyszył temu 
spotkaniu, świadczy o tym, że 
sympatia ta jest szczera. Mało 
jednak było widzów którzy by 
przed godziną 18.30 liczyli na 
zdobycie dwóch punktów i ta­
ki wynik. Mecz zakończył się 
zwycięstwem gospodarzy 2:0. 
przy czym obydwie bramki 
zdobyte zostały w pierwszej 
połowie gry. Pierwszą strzelił 
z wolnego już w 9 minucie o- 
brońca Lukoszek, drugą w 39 
minucie łącznik Pytlik z ła­
dnego dośrodkowania Więcła­
wa.

Trzeba jednak obiektywnie 
stwierdzić, że w okresie, w 
którym Arkonia zapewniła so­
bie zwycięstwo znacznie wię­
cej z gry mieli lechici.

Poznaniacy grali bardzo 
szybko bojowo, lecz za ma-

Ładny mecz Calisii
TELEFONEM Z KALISZA

Spotkanie Calisii z Olimpią, 
rozegrane w Kaliszu, by­

ło prawdziwą niespodzianką 
dla miejscowych kibiców. Już 
w pierwszych minutach me­
czu Miklas zdobył dla kaliszan 
prowadzenie.

Wynik 1:0 utrzymał się do 
20 minuty, kiedy to napastnik 
Olimpii — Domagała wyrów­
nał.

Po wznowieniu gry byliśmy 
świadkami pięknej centry 
Mincdorfa; podanie przejął 
Sobczak, strzelając zwycięską 
dla Calisii bramkę.

Gra w całym spotkaniu by­
ła bardzo szybka. Ładniej dla 
oka i bardziej błyskotliwie 
niż zespół poznański, zagrali 
kaliszanie. Wynik meczu mógł 
być korzystniejszy dla Calisii, 
gdyby jej piłkarze nie zmar­
nowali kilku dogodnych sy­
tuacji podbramkowych.

Piłkarze Olimpii, zwłasz­
cza w drugiej połowie, grali 
chaotycznie i bez jakiejkol­
wiek myśli przewodniej.
Przewaga kaliszan była wy­

raźna, a ich zwycięstwo jak 
najbardziej zasłużone.

Sędziował p. Latanowicz z 
Poznania, (bak)

Chile zaproszone
na Olimpiadę

Przed kilku dniami chilijskie 
władze sportowe postanowiły, że 
w związku z klęskami żywiołowy­
mi, jakie nawiedziły ostatnio Chi­
le, reprezentanci tego kraju nie 
będą startować na Igrzyskach O- 
limpijskich w Rzymie.

Wczoraj włoski Komitet Olim­
pijski wysłał pismo do władz 
sportowych Chile zapraszając >>por 
towców tego kraju do udziału w 
Olimpiadzie. Gospodarze opłacą 
Chilijczykom wszystkie koszta po­
bytu w Rzymie. (PAP)

___________ f
S

Grabowski skacze 7,42
Na zawodach lekkoatletycz­

nych w Czeladzi, Grabowskie 
skoczył w dal 7,42 oraz prze-I 
biegł 100 m w 10,7 sek. (PAP) ' 

ło skutecznie. O przewadze 
w polu świadczyć może sto­
sunek kornerów, który do 
przerwy wynosił 6:2 na ko­
rzyść Lecha. Arkonia grała 
jednak skuteczniej, wypra­
cowała więcej pozycji strza­
łowych szybkich zrywów i 
rezultat bramkowy mógł być 
jeszcze wyższy.
Po przerwie szczeciniacy, 

wydaje się rozmyślnie hamo­
wali tempo gry. Wydawało się, 
iż gościom ułatwi to zdobycie 
przynajmniej jednej bramki. 
Ku zdziwieniu widzów goście 
również zwolnili; zaczęli grać 
wszerz boiska, w rezultacie 
czego musieli z niego zejść po­
konani.

W zespole poznańskim najle 
piej — naszym zdaniem — 
zagrał prawy obrońca Sobko- 
wiak, pomocnik Pietrzak oraz 
napastnik Gogolewski. Cały 
zespół Lecha grał jednak bar­
dzo ofiarnie i chyba na poraż­
kę nie zasłużył.

W drużynie szczecińskiej 
na najwyższą notę zasłużył po 
mocnik Lukoszek, który zastą­
pił kontuzjowanego Nowaka 
i grał na pozycji stopera. Do­
brze zagrali również pozostali 
zawodnicy, a szczególnie bram 
karz Putkowski oraz napast­
nicy Jerominck i Pytlik.

Drużyny grały w następują­
cych składach:

Czerwiec

2
czwartek

Imieniny
Marcelego 

Mikołaja

Słońce: 
wsch. 4.36 
zach. 21.05

Teatry
W POZNANIU

OPERA — ul. Fredry — g. 19 — 
„Lakme” (koniec około g. 22)

POLSKI — ul. 27 Grudnia — g. 16 
— „Uczeń Czarnoksiężnika”, g. 
19 — „Antygona” (koniec około 
g. 22)

NOWY — ul. Dąbrowskiego — g. 
19 _ „Nie trzeba się zarzekać” 
(koniec około g. 22)

OPERETKA — ul. Niezłomnych — 
g. 19 — „Fajerwerk” (koniec oko 
ło g. 21.45)

SATYRY — przedst. zamknięte
MARCINEK — ul. Armii Czerwo­

nej _ g. 16.30 — „Tomcio palu­
szek”

Kina
W POZNANIU I W POWIECIE

APOLLO — ul. Ratajczaka — g. 
15.45, 18, 20.15 — „Madame Dt...” 
(fran. 18 1.)

BAŁTYK — ul. Roosevelta — g. 
14, 17, 20 — „Noc nad Pacyfi­
kiem” (USA 12 1.)

LECH: Wilczyński; Sobkowiak 
— Słoma — Karbowiak; Pietrzak 
— Wróbel; Wojciechowski — T. 
Anioła — Gogolewski — Kaczma­
rek — Witczak (Mazurkiewicz).

ARKONIA: Putkowski; Garcza- 
rek — Lukoszek — Skibiński; 
Pończak — Wesołowski; Jeroim- 
nek — Pytlik — Ptok — Krajew­
ski — Więcław (Masiewicz). Sę­
dziował p. Osiadacz.

10 minut radości i... porażka
UNIA WYWOZI 2 PUNKTY Z POZNANIA

T^ylko przez 10 pierwszych minut piłkarze Warty byli 
równorzędnymi partnerami dla zawodników Unii Ra­

cibórz. Kiedy w 5 minucie Głowacki strzelił bramkę dla 
gospodarzy, kibice odetchnęli. Wydawało się, żc pesymistycz­
ne przewidywania przed meczem były przesądzone. Niestety, 
kilka minut później obraz gry zmienił się na niekorzyść 
„zielonych”.

W 17 minucie Urbas, wyko­
rzystując błąd obrony, zdoby­
wa wyrównującą bramkę. Nie 
bez winy był tu najsłabszy bez 
wątpienia gracz gospodarzy — 
Osuch. W dalszej części meczu 
warciarze zostali zepchnięci 
do defensywy i tylko dosko­
nałe usposobiony Konieczka 
ratuje zespół od utraty dal­
szych bramek.

Niestety, w 40 minucie i on 
musiał skapitulować przed 
Lazarem, który wspaniałym 
strzałem z 16 metrów zdobył 
drugą bramkę dla Raciborza. 
Jest 2:1 dla Unii.

Po przerwie w zespole War­
ty następują zmiany. Wieczo­
rek z ataku przechodzi na miej

CZTERNASTKA — ul. Swierczew 
Skiego — g. 9, 11.45, 14.30, 17.30, 
20.30 — „Wszystko o Ewie” (USA 
18 1.)

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30, 20 — „Ro 
czniak” (USA 7 1.)

GWIAZDA — Al. Marcinkowskie­
go — g. 10.30, 13, 15.30, 18 — „Win 
chester 73” — g. 20.15 — „Opo­
wieści Hoffmana” (ang. 18 1.)

HUTNIK — g. 16.45, 19 — „Ludzie 
z 39 brygady” (węg. 14 1.)

MUZA — ul. Armii Czerwonej — 
g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 — „Za­
proszenie do tańca” (USA 12 1.) 

MALTA (Sródka) — g. 15.45, 18.
20.15 — „Zezowate szczęście” 
(polski 16 1.)

MINIATURKA — ul. Chełmońskie 
go — g. 15.45, 18, 20.15 — „Piątka 
z wyspy skarbów” (ang. 9 1.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 17.30. 20 
— „Nocą kiedy przychodzi dia­
beł” (NRF 16 1.)

PANCERNIAK (Golęcin) — g. 17.30 
20 — „Ich wielka miłość” (USA 
18 1.)

PIAST (Starołęka — g. 17, 19 — 
„Awantura o Basię” (polski 7 1.) 

RUSAŁKA (Swarzędz) — 17.30, 20
— „Amigo” — (NRD 18 1.) 

SCALA — ul. Krauthofera — g.
16, 18, 20 — „Zezowate szczęście” 
(polski 16 1.)

TĘCZA (Wilda) — g. 16, 18, 20 — 
„Weseli współlokatorzy” (radź. 
16 1.)

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 18. 20.15 — „Dziewczyna z gi­
tarą” (radź. 10 1.) /

WOJSKOWE — nieczynne
WRZOS (Mosina) — g. 18, 20.15 — 

„Ucieczka skazańca” (fran 12 1.) 
WARTA — ul. 27 Grudnia — g.

10, 12. 14, 16, 18, 20 — „Paryżan­
ka” (fran. 18 1.)

ZNICZ (Wiry) — g. 20 — „Przygo­
da w niebie” (bułg. 16 1.)

FOTOPLASTIKON — ul. Armii 
Czerwonej — „Karlove Vary”

W WOJEWÓDZTWIE
GNIEZNO — Polonia — „Mój 

wujaszek”, Lech: „Fałszerz”, KA 
LISZ — Stylowe: „Ewakuować 
miasto”, Wolność: „Książę Mysz- 
kin”, Syrena: „Stawka o życie”. 
LESZNO — Panorama: „Milcząca 
Gwiazda”, OSTRÓW — Roma: 
„Jeździec znikąd”. Słońce: „Czer­
wony sygnał”, PILA—Iskra: „Głó­
wna wygrana”.

We wczorajszych spotka­
niach I ligi padło 15 bramek. 
Spośród kandydatów do repre
zentacji w 
znajduje się 
kowiak oraz 
i Brychczy.

dobrej formie 
bramkarz Szym- 
napastnicy Pohl

W tabeli najlepszych strzel­
ców I ligi prowadzi nadal 
Śmiałek Wisła — 7 bramek 
przed Jarkiem Odra — 5.

W grupie północnej strzelo­
no wczoraj 14 bramek, a w 
południowej — 18. Dwa mecze 

Zawi-Polonia Warszawa
sza i Garbarnia — Górnik Ra 
dlin przełożono na dzisiaj.

Dużą niespodziankę sprawił 
wczoraj Bałtyk, remisując we 
Wrocławiu ze Śląskiem, oraz 
chyba Unia Gorzów, która po 
pogromie w Poznaniu z Olim­
pią, pokonała wczoraj Polonię 
Gdańsk. Dwie kolejki przed 
końcem pierwszej rundy War 
ta znalazła się znowu w stre­
fie zagrożonej spadkiem, a 
wyraźnie ku niej lawirują tak 
że Olimpia i Calisia. Lech ma 
tylko dwa punkty przewagi 
nad Arkonią i jeśli Zawisza 

sce Osucha, a na prawym łącz 
niku gra Zielewicz. Zmiana ta 
nie wpłynęła mobilizująco na 
warciarzy. W dalszym ciągu 
w ataku jest Unia. Atak gości 
bardzo mądrze kierowany 
przez najlepszego zawodnika 
gości Michalskiego, często prze 
dostawał się na pole bramko­
we gospodarzy. Zwłaszcza 
prawoskrzydłowy Boczek ogry 
wał niemiłosiernie obronę go­
spodarzy i w 60 minucie z je­
go podania Urbas strzela trze­
cią bramkę.

Ostatnie minuty meczu, to 
dalsza przewaga Unii, która 
jeszcze kilkakrotnie gości pod 
bramką Konieczki, ale na 
szczęście wynik 3:1 nie ulega 
zmianie. (x)

R adio
PROGRAM I

5.50 — Gimnastyka; 6.10 — Muzy 
ka; 6.25 — Program dnia; 6.57 — 
Omówienie audycji szkolnych i o- 
światowych; 7.10 — Skrzynka' po­
szukiwania rodzin PCK; 7.15 — Po 
ranna muzyka rozrywkowa; 7.45— 
Audycja dla dzieci starszych „Błę 
kitna sztafeta”; 8.06 — Przegląd 
prasy; 8.35 — Muzyka i aktualnoś 
ci; 9 — Audycja dla klas III i IV 
pt. „Z pamiętnika uczennicy III 
klasy”; 10.10 — Koncert orkiestry 
PR w Krakowie; 11 — „Poczta pod 
ziemna”; 11.30 — Audycja z cyklu 
„Rodzice a dziecko”; 11.35 — U- 
twory charakterystyczne; 12.04 — 
Utwory skrzypcowe; 12.20 — We­
sołe piosenki; 12.40 — Na swojską 
nutę gra Zespół Harmonistów T. 
Wesołowskiego; 13 — Z melodią 
i piosenką przez świat; 14.05 — 
Audycja dla klasy IV pt. „Z mi­
krofonem pod słonecznik”; 14.25 — 
Suity kompozytorów radzieckich; 
14.50 — „Postęp w gospodarstwie 
domowym” Karoliny Kocowej; 
15.05 — „Amatorskie Zespoły przed 
mikrofonem; 15.30 — Walce Jana 
Straussa; 16.15 — Żywe wydanie 
pieśni Moniuszki; 17.15 — Radiowy 
kurs nauki języka angielskiego — 
lekcja 68; 17.30 — Z życia Związku 
Radzieckiego; 18.05—Wiersze W. Ba 
cewicz M. Kureckiej i E. Życień- 
skiej; 18.25 — Koncert życzeń z 
Warszawy; 21 — Koncert orkiestry 
Rozgł. Śląskiej pod dyr. Jana Lier 
sza; 22.35 — Muzyka.

PROGRAM II (Poznań)
6.50 — Gimnastyka; 7.15 — Audy 

cja dla dzieci starszych „B/ękjitna 
sztafeta”; 7.40 — Program dnia; 
8.36 — Przegląd prasy; 8.45 —
Koncert zespołu solistów Radia 
NRD dyr. Helmuth Koch; 9.10 — 
Muzyka; 10 — Poranny koncert 
symfoniczny; 11 — Melodie operet 
kowe; 11.30 — Gra duet fortepiano 
wy Rawicz i Landauer; 15.10 — 
M. Glinka: Sonata d-mol! wyk. W. 
Borysowski — altówka; 15.30 — 
Dła dzieci audycja pt. „Śpiewamy 
piosenki i bawimy się przy mu­
zyce”; 16 — Melodie rozrywkowe- 
17 — Koncert pt. „Poznańskie sło 
wiki” porzed odlotem do Rumu­
nii i Bułgarii; 17.32 — Muzyczny 
tydzień Poznania; 17.40 — Koncert 

dzisiaj wygra w Warszawie, 
przewaga kolejarzy nad dru­
gim zespołem w tabeli zma­
leje do jednego punktu. Za 
półtora tygodnia, 12 bm. Lech 
wyjeżdża na gorący teren — 
do Bydgoszczy, (w)

Poznańskie zdobyło 
774 kółka olimpijskie

W roku ubiegłym w Poznaniu i województwie 774 mło* 
dych sportowców zdobyło I kółko olimpijskie zalicza­

ne do Igrzysk w Tokio. Poznańskie zajęło w tej akcji dru­
gie miejsce w kraju za Katowicami, a przed Warszaw7ą.
Kółka olimpijskie przyzna­

no w 17 dyscyplinach sportu. 
W wielu gałęziach sportu, np. 
w lekkiej atletyce (I miejsce), 
gimnastyce (III), hokeju na 
trawie (1,, kajakarstwie (I), za 
pasach (III), wioślarstwie (II), 
i żeglarstwie (I), Poznań zajął 
czołowe miejsce w kraju.

Polski Komitet Olimpijski 
wyróżnił w akcji zdobywania 
kółek olimpijskich szesnastu 
następujących poznańskich tre 
nerów i instruktorów. Są to: 
B. Gałka (Olimpia), W. Ha- 
glauer (Lech), St. Jakubowicz 
(Lech), F. Krystkowiak (Olim­
pia), Fr. Kaczmarowski (Ener 
getyk), Z. Kowalska (Lech), 
Oz. Konieczny (działacz Korni 
sji Współpracy z PKO1, J. Ko­
peć (MKS), J. Krenz (AZS), 
B. Knasiecki (LKS Kiekrz), Z. 
Nawrocki (MKS Chodzież), Z. 
Noszczyński (MKS Poznań), 
St. Nogaj (Ogniwo), J. Olejni­
czak (MKS Gniezno), K. Pa­
szyn (MKS Kalisz), T. Rumiej 
(Warta).

Przewodniczący Wojewódz­
kiego Komitetu Kultury Fizy­
cznej — Bolesław Portała wrę 
czył wszystkim wyróżnionym 
albumy Jana Parandowskiego 
„Olimpijczycy”, (w)

Porażka Gęsiorka
Reprezentacyjny tenisista 

Polski — Wiesław Gąsiorek z 
poznańskiej Warty, uczestni­
czy w międzynarodowym tur­
nieju w Manchesterze. W 
czwartej rundzie Polak prze­
grał z reprezentantem Nowej 
Zelandii — Gerrardem 5:7 

4:6. (PAP)

rozrywkowy; 18.35 — Muzyka i ak 
tualności; 19.15 — Włoska muzyka 
ludowa; 20 — Wieczorny koncert 
życzeń; 21.40 — Muzyka; 22.30 
Kwartety smyczkowe L. van Beet 
hovena; 23.09 — Muzyka.

Telewizja
POZNAŃSKA

17.15 — Program dla dzieci star­
szych — (W-wa); 18.45 — „Muzyka 
w filmie” — (W-wa); 19.10 — „Te 
lerozmaitości” — (lok); 19.45 —
Film krótkometrażowy — (lok.); 20 
— Dziennik telewizyjny (W-wa); 
20.30 — Reportaż pt. „W pewnym 
mieście” (W-wa); 21.05 — Teatr 
KOBRA — widów. — „Śmierć w 
Dolinie Wiatrów” (W-wa); 22.25 
— Ostatnie wiadomości — (W-wa).

KATOWICKA
18.05 — Film oświatowy dla mło 

dzieży; 18.30 — Aktualności.

Wystawy
BIBLIOTEKA RACZYŃSKICH — 

PI. Wolności 19 — g. 10—15 — 
„Piśmiennictwo polskie w XVI 
w.”.

CBWA — St. Rynek — g. 10—18 — 
Salon wiosenny;

PAŁAC DZIAŁYŃSKICH — St. 
Rynek Ar g; 10—18 — wystawa pt. 
„Radziecka Iksiążka techniczna” 

MUZEUM NARODOWE — g. 9—’5 
„15 lat ochrony zabytków Wiel­
kopolski”.

Dyżury pełnia
SZPITAL MIEJSKI IM. J. STRU­

SIA — interna ul. Szkolna 8/12; 
SZPITAL WOJSKOWY — chirur­

gia — ul. Grunwaldzka:
WOJEW. SZPITAL DZIEC. — Chir. 

dziec. do lat 14 — ul. Józefa 7; 
APTEKI: ul. 23 Lutego 18, Dzier­

żyńskiego 144, Głogowska 72, Dą­
browskiego 76, Ostroroga 6, Ry­
nek Sródecki 1, Główna 53.

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY LEKAR 
SKIE I DENTYSTYCZNE — Gło 
gowska 16, tel. 620-00, codziennie 
od godz. 18—6 rano, w święta — 
od godz. 15—22, w sobo'y 18—22.

PUNKT POMOCY WIECZORNEJ 
DLA DZIECI CHORYCH — ul. 
Mickiewicza 31 — w dni powsze­
dnie od g. 18—20 i w niedziele 
i święta od godz. 8—10.

1. Ostka 
wicemistrzem 

w szpadzie
Na mistrzostwach Polski 

we Wrocławiu tytuł w 
szpadzie zdobył Kryński (Le 
gia) przed Dotką (AZS Po­
znań), Strzyżewskim (AZS 
W-wa). Mistrz Polski ju­
niorów Gałęski (AZS Po­
znań) był siódmy. (PAP)

t e

Od przodownika 
do outsidera

I LIGA
Stal "U- Ruch 1:1 (0:0)

Legia — Gwardia 3:2 (2:1)
Górnik — Polonia Bytom 2:1 (0:1)

Lechia — Pogoń 0:0 
Polonia Bydg.—Łódzki KS 1:0 (0:0) 

Odra — Wisła 4:0 (1:0)

Warta — Unia Racibórz 1:3 (1:2) 
Arkonia — Lech 2:0 (2:0) 

Calisia — Olimpia 2:1
Unia Gorz. — Polonia Gd. 2:1 (0:0) 

Śląsk — Bałtyk 1:1 (1:0) 
Polonia W-wa — Zawisza 

si otkanie przełożone na dzisiaj

1. Legia (2) 13:5 13:6 .
2. Stal (1) 12:6 13:6
3. Górnik (3) 11:7 17:13
4. Odra (8) 9:9 15:9
5. Ruch (5) 9:7 12:11
6. Pogoń (6) 9:9 9:9
7. Wisła (4) 9:9 11:15
8. Łódzki KS (7) 8:10 9:12
9. Polonia Bydg. (10) 8:10 7:14

10. Polonia Bytom (9) 7:11 12:11
11. Lechia (11) 6:12 8:11
12. Gwardia (12) 5:11 7:13

II LIGA — GRUPA PÓŁNOCNA

1. Lech (I) 16:2
2. Arkonia (3) 14:4
3. Zawisza (2) 13:3
4. Bałtyk (4) 12:6
5. Śląsk (5) U:7
6. Unia Racibórz (6) 11:7
7. Olimpia (7) 7:11
8. Unia Gorzów (10) 6:12
9. Calisia (11) 6:12

10. Warta (8) 4:14
11. Polonia W-wa (9) 4:12
12. Polonia Gdańsk (12) 2:16

19:5
15:5
18:3
14:8
21:8
17:11
14:17
5:18
5:22
5:16
3:12
5:16

GRUPA POŁUDNIOWA

Legia — Stal Rzeszów 3:3 (3:1) 
Concordia — Cracovia 1:1 (0:0)

Unia — Wawel Wirek 2:0 (0:0) 
Piast — Naprzód 5:0 (3:0) 

Wawel Krak. — Stal Miel. 2:1 (1:0) 
Garbarnia — Górnik 

spotkanie przełożone na dzisiaj

1. Cracovia (2)
2. Unia Tarnów (3)

3. Stal Mielec (1)
4. Stal Rzeszów (4)
5. Piast Gliwice (5)
6. Wawel Kraków (9)
7. Legia Krosno (6)
8. Garbarnia (8)
9. Concordia (10)

10. Naprzód Lipiny (7)
11. Wawel Wirek (11)
12. Górnik Radlin (12)

13:5 16:7
13:5 15:9
12:6 15:7
11:7 9:7
9:9 20:13
8:10 10:9
8:10 13:15
7:9 3:5
7:11 9:12
7:11 5:13
6:12 7:15
5:11 9:19

Sędziowska errata
Zespół lekkoatletów poznań 

skiego AZS (jako trzeci w 
kraju po Legii i Zawiszy) 
uzyskał podczas trójmeczu 11 
gówego ponad 50000 punktów. 
Jak się bowiem okazało p'» 
zawodach sędziowie trójme- 
czu Zawisza — AZS — War 
la popełnili błąd w oblicze­
niach punktów za sztafetę 
4X400 m. Akademicy zdobyli 
ostatecznie 50 260 pkt., a Wat 
la uzyskała 46 238. Miejsca 
zespołów poznańskich w ta­
beli I ligi pozostają bez 
zmian, (w)

Nowe boisko 
Szkoły nr 14

W Szkole Podstawowej nr 14 
orzy ul. Obrzyckiej, odbyło siQ 
wczoraj uroczyste otwarcie no­
wego boiska sportowego. Zbu­
dowane cno zastało w czynie 
społecznym orzez nauczycieli i 
uczniów przy wydatnej . po­
mocy kemitetu rodzicielskiego. 
Drobne subwencje szkoła 
trzymała od Prezydium DRN 
— Nowe Miasto i od Komitetu 
Społecznego Funduszu Budo­
wy Szkół. Z pomocą dzieciom 
orzyszedł także opiekun szko­
ły: Zakłady Tłuszczowe na Ra“ 
tajach, (st)


